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ORGAN WK i ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
ROK W IVO ŁODŻ, PONIEDZIAŁEK 1 MAJA 1950 ROKU. Nr 119 (1400) 

Pod Z"7ycięsk.imi sztandarami 
MARKSA, E1'1GELSA9 .LENINA, ST ALINA 

WALCZYMY O POKÓJ 
ludzkości 
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Centralna Akademia f-l\łajowa w Warszawie 
~-~"" · .· .... . ·.:.c kich was przybylych tutaJ.i 

Akademię (oklaski) . 
na tę o 16 proc., a obuwia skónaneJ o o Nasze sukcesy produkcyjne 'ZW'ią-

48 proc., w porównaniu z l kwarta· · 7.ane są ściśle ze wzrostem świadD,· 
Iem roku ubiegłego. mości i ofianu1ścl klasy r obotnic.rej, 
Doniosłe rnaczen..e ma faltt, że 0 _ z rozwojem coraz potężniejszego ru-

. . ~··.····: 
„. 
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Witam gorąco praybyłych na na­
szą Akademię gośd Ułgran:cZJ:tYCh 
bratnich partit. a mianowicie: 

przedsta.wicieli Zw. 80('.j. Rep. Ra 
<' 7li>cldt>h tow. Bara.nowa f tow. Rża. 
n owa i pr~ę ich do prezydium. W1 

:i. ta.m przedstawfolela Chiitskiej tle· 

1

1 publiki r ,udt)";Vej t &w. Cbu-Kinl?a i 
pr°"'zę go do pre-eydrum. 

Witam przedsta-u"il'.ielk~ robotni-

/ 

ków francu kich Gennalne Gaco11 i 
Pif'rrf' Col i proszl' ich do prny­
d lum . 

Witam przed~tawicieli Niemieckiej 

\

Demokratycznei Republiki Ludowej 
Horsi S!ndennan i Gunther Erxle· 
be:1 • proszę ich do prezydium. 

Wi am przed$tawiciela włoskiej 
I"!a3y robotniczej tow. Onorato Ma­
lagu;'i .; pr<>:>"'Z.ę go do prezydium. 

Witam przedsta'\\"icieUtę rumuń­
skiej klasy robotnńOLej tow. Elena 
Stoip i. pro z:ę ją ~o. prez;r:di~m .. 

Wila1u p1:zedsta~i~1ela bu~g~k1e3 
. 'VARS,., "n•.~ (PAP). Dnia 3o„tbr. klasy robotniczęj 1(n-:..l :f{~ta Stefo-

' • u;~ „ „ · nowa i proszę go do ·prez:Ydiul'l1 
<>dbyla s:ę \V Warszawie Cen;;~·ulna Pojawienie się gości zagranicznych 
Aka<lem:a !-Majowa, rzorgan.izowana w prezydium zebrani preyjęli długo 
pm~z ·Komitet Warsza'll'i·ski Polskiej trwałymi owacjami po czym Prezy­
Zjednoczonej Partii Robotnlczej, dent Biernt udzielił głosu członko­
Warszawską Radę Zw. Zaw. i Stołe w:i Bi.ura P olitycznego KC PZPR -
ewą R.adq Narodową. Edwardowi Ochaibowd. 

Olbl"Zvmia sala na Służewcu, wy. • • pełniona po brzeg.i wielotysięc:ziną, • 
robotmczą rzesrtą miesa:kańców Towa.nys7,e i T owa.rzyszk.i! 
Warszawy. tonęła w czerw.ieni sztan W ciągu 55 lat proletariat polski. 
darów. · świętował dzień 1 Mada pmede wszy 

Na akademię przybył Prezyd~t stJdm pod hasłami walki o władzę 
RP, . przewodni<:flący KC ~ZPR Bole przeciw kap.litalistyoz.nym 1 faszy­
sław Bierut. owacyjnie witany dłu- stowskim wy2.yskiwaczom i Cierriięż­
..,o niemilknacą bumą oklasków. Roz com. 
iegają się oltr-.1:yki na cześć pr.zeiw~ Wyzwolenie Polski pn.ez boba.te.T­
nicrzącego i kierownictwa Polskiej ską Armię Radziecką, i zdobycie wJa. 
Zjednocronej Partii Robotniczej. d zy prze-z lud pra.mdący w łatach 

w akademii w~ięli udział c;:;łon- 1944 - 1945, st'vorzyło n()wą epokę 
kowie Biura Poliitycznego KC PZPR, w żYolu nasrego na.rodu i. zmienia­
członkowie Rady Państwa i Rząd.u jąc całkowicie syłuaeję .klasy r obot­
RP, przedstawtlciele na·jwyźszyc~ niezej, zmic-.niło oezywiścle równiri 
władz s.tronni<.-tw politycznych, WóJ charakter l-Maaoweg-0 święta Pr ole 
ska PoUtiego, władz miejskich oraz ta.ria.tu. 
organizacji społecznych. Przez póerws?.e pięć lat po wy.:.mo 
Gorąco ·witali zebrani delegacje ro leniu, .nawet betz: formalnej ustawy, 

botnicze ZSRR, Chin Ludowych, 1 !Maja był uroczyście obchodzony 
F1·ancji, Niemieckiej Republiki De- jako święto ogóln.o - nairodowe, e. 
mokratycznej, Włoch, Rumunii I Bul pierwszoma.jow-e hasła międzynaTc­
garii. Wszyscy wstają. Długo, r<YL- dotvei solidarności proletariatu. ha­
bnzmiewają skandowane okmy.d na sła walki o odbudowę kirzju :i u.moc 
cześć Józef.a Stalina, Mao Tse.tunga menie włado:y robotniczo - chłop­
.i innych przywódców partii komutl!i siloiej głęboko czakorzen:iły się w 
stycznych i robotniczych. św:adomośc:i najszerszych mas ludo-

Akademii przewodnicri:ył Prczy- wycli. 
dent· RP - pr.zewod?lczący KC , P~wsz:r od r oku błeźącego -
PZPR tow. Bolesław B1e~t. . . . dzień 1 Maja. będzie równi-ei u'sts.• 

W Pr:~ydiui:1 •. akad~1 2:S1ed.~ WOWym świętem w P olsce Ludowej, 
~łonko\he Bm~a. Polityczne„~ K w państwie wy?;Wolonych robotnl-
PZPR i Komitetu Cent:a.i:igg~ ków i clllopow. 
PZPR. członkowie Rady Panstwa J • 
Rząqu, członkot\ie władz nac:ielnycb „ ~chwalenie. pr7,e!' SeJJ_u ustawy o 
t:tronn:ictw polityciz:nych, organfa.:icj:i s~ęcie 1 Ma;ia ~bte~a. się z poezą.t­
f!połecznych i rn.łodziei;owycil, zasłu k1em nowego, m~1ernfe donio:słe­
żeni działacze społeC!lJ!li, pnzodowni- go ~tapu w rozwojn ~o sp?1e· 
cy pracy or~ przedstawiciele Woj- czemtwa. e~J>U . ofensywy sociahstY 
ska l>ol::kiego i polskiego śwlata nau ~j. WYTa„,oneJ w. POl'YWa.Jących 
ki i kulłltry: Józef CSJ."a1Vtle•11iC2. cyfrach Planu 6-!et~ego, I?lanu bu• 
Aleksander Zawadzki, Roman Z<!m- ~owy ftu;damentow 1 zrębow ustro­
browskl, Ja~-ub Berman. H~Ia1-y ,Jo socfalistycflllego. 
Minc. Franciszek •Marrur. Konstanty P.o ra'Ł pierwSey w Polsce Ludo· 
Rokossovlsiki. Franciszek .Tóźv;"ak. wej kampania 1-Ma.jowych zobowia 
Stan is.ław Radkiewjcz. Edward O· 1 7-ań produkcyjnych ogarnęła tak o.: 
chab· Zenon Nowak. Hilary Cheł· gromne masy robotników, 1...-tórzy do. 
cho\vsld, Stefan 'Matusze\'v'Sk: Wła- brze r:ozumiPją. że waJka o realiza· 
dyslaw lVIatw.in, Jeney Albrech•- W; C\ię _zadań pierwszego. -.zezeg6tnie 
ktor Kłos!ćwiaz, MieC2ysław Hoff. doniosłego roku Planu 6-Ietniego, 
ma'tln, Aleksander Bursld. Józef to walka o socjalizm, to na jlepsza 
Nieck Wincenty Baranowski, Wa- forma. uCZIC'renia i wzbogacenia tra· 
cłarw Barcikowski, Tadeu5rl Michei- dycjł wieloletnich l·~laJowycb walk 
d~. Stefan Ignar. Jan Dembowski, proletariatu. to mrazem forma po­
.Terzy Put.rament, Mkhał Kraje·mk.!, mocy brnciom klasowym, walczą· 
Irena Sztachelska, Stanisław MaJ cym na zachodzie i w krada~h kolo­
zur. Lucjan Rudniclti i inni. nialny rJJ pneciw podpa.Ia.ezom wo· 

Po odegraniu hymnu państwowe- .fennym i ciemiężYclelom imperiali· 
go i Międż;ynarod6wki, Akademiti stvcmym · 
,11:aga.ił Preeydent Bierut, następują- Klasa· robotnicza może z dumą 
cym1. ,słowy: stwierdzić, re państwowe l>lan y pro-

Tow~"ZY:Silki i ~o.w:11-z~! dukcyjne za I kwartał ~ły wyko 
Otw1eraJąc dzmeiszą uroczystą nane z nadwyżką, że dzięki wysiłko 

A~ademię Pi~nv~omajową p~d1"?- Wi góm ików poprawiła się sytuacja 
w1am gorąco i serdecrinie w im1emu w przemyśle węglo\11.-ym że produk 
Komitetu Centralnego Polskiej Zje- cja. np. wyrobów wa.Jco~nych wzro 
dnOC7.onei Partii Robotniczej wtrzyst sła o 21 uroc •. tkanin baw.-łnianycll 

d 1 chu '\\"Spółza.wodnictwa pracy, z po-
broty uspołecznionego han lu deta i st„pują.cym., choć wcląt jelUJCZe nie. 
cz.nego w T kwf).rlale rb. niemal "' 
dv..-ukrotnic przckroc-~yły obroty 7. I zadowala jąc"'lll. wr.rostem wyda.1no-
kwartału roku ub., co w~ka'll'.ije na ści pracy. 
,;z;ybki wzrost sektora u&połecmio- NaTód nac;z z głębokim szacunkiem 
nęg:r kosttem sektora kapitali:t)'C7- i wdzięcmośclą myiSU 1 mówi o tych 
ne,go.. ty~ącacb przodujących robotników 

I robotnic którzy ofiairnie i owocnie 
Ogólny \\7.XOSt obrotów w :::ałym swa niestrud7,ori.ą p.racą służą ,,.,.. 

handlu detalicznym o 30 proc., w po zwołoneJ. ro6otnie:ro - chłopskiej 
ró'IN"IJan.iu z rokiem ubiegłym, śwhul 
czy o dalszej powaźnej p oprawie sy Polsce 
tuacji material nej ludności. Uczucia najsrt.erszycb mas znajdu-

ją wyraz w I-Majowych hasłac..11 KC 
Ogło;;zone pr.r.ed kilku dniaml cy- PZPR: 

fry wykonania Narodmvego Planu Go -"ć -'-· "·--- b , b" . „cz.,,, . przuuvwn ...... J.U pracy, o-
spodarcrz.ego w I kwartale roKu 1ez. ba.terom budownictwa sooJa1isty11z­
wskazują na realność naszego plano nego ,najlepszym sYDOm Ojc.zyzny! „Jesteśmy za pokojem 
wania, po71Walaiją pmew.i.dywać, że ... ~:-,ł-u szeroko ruch n owa.to. 
ambitny i wy-ma.ga.Jący wielkiego wy , _,,,.,,.".f".,....~ . . i bronimy sprawy pokoju" 

.lóze# Stalln 
siłku pła.n na rok 1950 będa:ie w ca- row i ra.cjonafuaitorow produkciJU 
1"~-r <wykona.ny. °' I (Dalszy ciąg na str.'• S-ciej) 

' "I 

CZER:WON• t0D2 
Wykonała swe .zobowiqzania 

· Przebieg Akademii Pierwszomajowej w hali „ Włókniarza" 
Sześćdz;ies.iąty raz Czerwona Łódź zatarły się w pamięci ubiegłe lata I cenie i nieustępliwa w.alka. Pow.sita- I kiej hali. Tysiące "'łów podnosi. ~ 

obchodzi swe robotnicze święto. czasów carskicll i sanacyijnych, gdy ła nowa Polska !Judowa, Matka dla "W stronę skąd p~ą twarde, bojo-
S:zclćdziesiąty z kolei obchód naj- pod.crzas o?chO<!-ów 1-M~jowych spł.y ws.~tkic_h. s-wych. IDz:iecl, Polska, w we slow~ mówcy. 
wieksizego. najdroższego dla mas "'.'ały krw.ią ~.re Łod~ Lecz ~<>~- ktore1 cizi.en 1 ~_a Jest ob.ohodzo~y W :imi~u klasy robotnictej Łock;i 
pracujących dnia 1 IMaja. Jeszcze nie c.e opłac;ł Slę tamten trud, poswię- pr:zez cały in-arod Jako św:i.ęto pan- pozdraWJa on bratnie narody kradów r------------------------------•J s.two"'-e. demokracji ludowe1j. 00.jowników o 

Udekorowaine .magami i trans.pa- pokojowe, antyfaszystowskie Niem.­
rentami ulice iprowadczą do ogrom- cy, bohatenk:ii naród chiński, kJ~ 
nej hali spol"towej „Wliay", w któ- robotn.imą Włocti, Francji, ludy wal 
rej dziś odbyWa się c~na. a.ka.· czące z uciskiem .imperializmu. Kari 
demia. Tysi'ące lu.dizi śp!eszą wziąć de '.Poczdr<>wienie podchwytuje safa. 
udrtiał w te:i ~aariałej uroczy5toś- Każde PQIZ(kowienie wywołuje dłu· 
ci. Sala priZeitiełn.iona do ostatniego gomvałe owaoje. Wszak dzień I Ma 
miejsca. Zainstalowane megafony ja - to dzień międzynarodowej soH 
przekazują zgromadzony.in na zew- d~ości mas pracujących całeco 
nątrz tlurnom pmebieg akademii. Ś"Ma1t.a. 

Generalissimus Józef Stalin 
Moskwa - Kreml 

Zebrani na uroczystej Akademii l ~fajowej, przethtawkiele łódzkiej 
kla:.y robotniczej, ~wiata nai1ki, kultury i techniki usyłajl}. Ci, Drogi 
Towarzyszu Stalinie, wy1:a:ty czci i głębokiej miło§ci. 

Zapewniamy Cię, ze prowadzona pod Twoim kierownictwem w walce 
narodów o pokój bwiata ....: łódzka klasa robotnicza i.pełni swój obowi11-
iek wobec mir,dzynarodowej klasy robotniczej i nie mtanie w wy~i.łkach nad 
umocnieniem na,zej Ludowej Pobki - ważnego ogniwa światowego fronsu 

1iokoju. który pod kierownictwem pienvszego kraju socjalizmu i. pod Twoim 
mądrym kierownictwem kroczyć będzie od z,wycięstwa do zwycięstwa, aź 
do call.owitrgo triumfu pokoju. wolnofoi i oocjalfamu na całym ~wiecie. 

Prezydent Rzeczypospołitej Polskiej 

Bolesław Bierut 
Warszawa 

Zebrani na uroczystej Akademii l-.Majowe.i przedstawiciele łódzkieJ 
kla•r robotniczej, €wiata nauki, kultury i techniki w liczbie 10.000 osób 
zasylajf Ci, T1>warzy~zu PreT.~·dencic, wyriuy czci i melduj, Ci, że łodz­
ka klasa robobticza ~woje zobowiązani~ w ramach Cz),lU J l\Iujowego 
wykonała " honorem. 

WJ1>rodukowaU~111J w kwicbliu ponad plan towarów na kwotę 2 mi­
liardJ 199 milionów <lotych, zaoszczęrłzili6m} dla go•podarki narodowej 
w tym samym \'zasie drogą prz~§pie•u·itis obiegu hrodków obrotowych 
ponad 3 niiliardy 100 milionów. ~· ten ~posób Lódź robotnicza w Czynie 
I :\lajowym przy,;porzyła Polere Ludowej ;; mili11rd<iw 300 milionów zło­
i) eh. Je;t to na~z wkład w walce o plan, jest to nasz wkład w walce o co­
cjaliotyc:iną przeburlowę Pol•ki, jeH to na;E. "kład w walce " pokój. 

ZapeM>iamy Cię, dro~i Towarzy,zu Prezydencie. że uie ustaniem) 
w dalszych wy•iłkncb i 5pcłnimy pod kierownictwem Polekicj Zjednoczo­
·iej Partii Robotniczej, czołowej ~iłr naszego narodu, ~wój obowi1zek 
\\·obce naszej ludowej, socjali.tycznej Ojczpny. wobec międzynarodowej 
klasy robot niczej. wobec i;wiatOWE'f;O obozu walki o pokój ze z,~;,zkiem Ra­
dzieckin1 na czele. 

W tej naszej pracy i walce przykładem nam będzie pierwszy na 
~wiecie kraj •ocjalizmu - Z11iązek Radziecki, jego bohaterska klasa ro­
b1>tnicza - wielka Partia Bolszewicka. 

Prowadzić nas będzie w tej walce wielka nauka, .\:larksa, Engelsa, Le­
nina, Stalina. 

Widzew tonie w tle.rwieni, w zieleni Nie ma granic, nie ma różnic mie 
ro:z-wijających &!ę ck.ww, w pótokacll ctzy wakząc;yu"?i .narodami o pokój, o 
wiosennego słonca. · postę:\>, o SOCJa.l.IBm. WszyiilCy dązą 
Między filarami hali, u sufitu wtl pod Jednym S!Ztandarem wielkich 

ją się wstęgi menvonego płótna. Spo przywódców klasy robotniczej Mar­
glądają portrety wie:lkich działaczy ksa. Engelsa, Lenina i Stalina. 
mi~Yillll;rodowego ruchu rev11'0lU- „NIECH ŻYJE WIELKI STALIN! 
cy,JD.ego l polskich bojowmków o NIECH ŻYJE SWIATOWY FRONT 

·woilność. POKOJU ZE ZWIĄZKIEM RA-
Piro$t.a i skromna, ale jakże prrm- . DZIEOKIM NA CZELE:" Tysiąc<' 

mawfająca jest dekoracja !Pl'ezydium głosów, pełnyoh entmzjaz.mu two-mą 
- ogromny młot - symbol pracy, jeden potężny okrzyk, który niesie 
na lllim gołąbelt pokoju. Obok· kr6t- się hen w ulice Widzewa. 
kie, leC'l przekonywujące każdego Tow. Wojas -w-spomina bohate· 
hasła: „Obronimy pokój, wykonamy rów lclasy lt'obotnicze;j. Mówi: 
plan!". „Gdyby oni wszyscy mogli. wraz z 

Uroczystą akademię zagaja prze- nami zobaczyć to de:iieło, które po­
wodnic.zący Zamądlu GłóW111ego Zw. wstało z ich walki, Q: ich krwi, i na­
ZaJWodowego W:łókniar.zy tow. J. Ku srzej walki, z naszej krwi, z .na...<:ze­
biak. W prezydium zasiedli:· I sekre go trudu, powiedzieliby nam z pe'w­
tarz KL PZPR - tow. PAWEŁ nokią, że dobrze prac01waliśmy dilf1 

WOJAS, sekiretarz KW PZPR tow. Polski Ludo·wej. 
WITOLD SI ENKIEWiICZ, sekretarze Mamy poza sobą wspaniale osiąg· 
KŁ tow. tow. UZDAlQ°SKI, GRU· nięcia gospodarcze i dązymy do co· 
DZI:t(jSKJ, DUNIAK, KULJIQSKI ł raz Iepsrej przyszłości. 
KĘDRAKOWA. prezydent miasta 
tow. MINOR. przewodniczący ORZZ - Gdzie leży źródło naszych rewy 
tow. KRZYWA~SKI, płk. FRIED· cięstw, rękojmia przyszłych sukce­
MAN, przedstaw.iciele organfaaoj:f. s?w? Ws:zyscy znają dob1v.e tajem. 
politycznych i społecm.ych, rektorzy mcę tych powodzeń. Zna je dobrze 
wyższych · uczelni, pmedstawiciele robotnik, init~igent pracujący, uczeil 
francuskich i wloskicll rz;wiąrzków za i student. W1e, że podstawowym źró 
wodowych, aktywiści partyjni i diem naszych zwycięstw jest OP3l'· 
zwią2lkowi, pr.zodo'W'llicy pracy na,j- cle się .o ZWiązek Radziecki," jest 
bardziej .zasłużeni w walce 0 wyko- k:roczerue drogą, którą oświetla idea 
nanie planu, weterani ruchu rewo- marksizmu - leninizmu. 
lucyjnego - członkowie SDKPiL Drugim źródłem nalo/.lyoh osiągnięć 
oraz KPP. jest zaii>ał i twórcza energia polskiej 

Hucrz:ny.mi oklaskami w.iJtają zebra klasy robotnfo.zej, która p rzedtermi· 
ni zagranicz.nych gości l za.slużonych nowo i z nadwyżką. wykonała s-Jet-
synów Łodzi. ni plim odbudowy. 

Na trybunie staje I sekretarz KL Z dumą spoglądamy na przodow· 
PZPR tow. PAWEŁ WOJAS. ników pracy, na naj~epszych spo-
Spotęgowany przez megafony głos śród proletariatu łódz.°l{iego. Im to 

------------------------~dociera do każdego zakątka wie1- <Dalszy ciąg na str. 4-tej) 

Prowadzić nas będzie do zwycięstwa Wielki Wódz i Nauczyciel Klasy 
Robotniczej, chor1ży ·pokoju światowego - TOW ARZYsz· JóZEF STALL~. 
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ZSRR - pot~żne tnoearst-wo 
soc jalistvczne- Obrońca· Pokoju -lllrf:1J:l·:1· n I Ml I l'li:l"I '.I! I' llM• lilLl"'-:t•l·,Ji~ "lil:L:i.:t1J, I' l'lhl, M'.I I ~:u l•.I' I '1'1"U:llLl:I: l !M :I : 1::1111: I I tH'ITI-

W dniu l Maja wszyscy mllujący I pot~żnemu mocarstwu socjalistyczne. 
pokój ludzie na świecie wzrok swój mu, które narodzllo slę l wyrosło z 
llleruJlł ku Związkowi Radzieckiemu, walki o wolność, pokój l socJalltm. 

Pokojowa poJiityka zagrani~zna i I 
·w 1925 roku TOWARZYSZ STA· 1 cy dwóch r6mych systemów &ostała 

LIN tak określał wytyczne za. wypowiedziana przez Lenina. Lenin 
granicznej polityki radzieckiej: jest naszym na.uczydelem, a my, lu-
„PODSTAWĘ POLITYKI ZAGRA• dzłe radzieccy, jesteśmy uczniami Le.. 

NICZNEJ NASZEGO RZĄDU STA- nlna. Nigdy nie odstępowallśmy i Die 
NOWI IDEA POKOJU, Walka o po- odstąpimy od wskazań Lenina". 
kój, walka przeciw nowym wojnom, 
demaskowanie wszelkich kroków, 
e&ynionych dla przygotowania noweJ 
wojny ••. oto nasze zadanie", 

W 25 lat później, a w 5 lat po ura­
towaniu ludzkości przed śmlertel· 
nym niebezpieczeństwem faszyzmu 
TOW. MALENKOW. członek Biura 
Politycznego WKP(b), stwlerdzll: 

„W odpowiedzi na awanturniczą 

politykę agresor6w oświadczamy 
wszystkim uczciwym działaczom pe 
Utycznym 1 społecznym, nlezale:l:nie 
od ich pogląd6w ł przekonafl poll· 
tycznych, że mogił polegać na Związ. 
ku Radzieckim, Jako iaa najbardziej 
zdecydowanym przeciwniku ~owej 
wojny, Jako na 1zczerym, prawdzl· 
wvm l konsekwentnym zwolenniku 
pokoju na całym świecie". 
Związek Radziecki Jest Jedynym 

spo§r6d państw śwlata, które na prze 
strzenl przeszło 32 lat, czyli od chwili 
swego powitania szczyd6 się moze 
konsekwenłnlł polityką, której celem 
.awsze. byJa I jeat walka o pok6J. 

TOW. MOŁOTOW tak określał 

5;szcze· przed wybuchem drugiej woJ 
ny światowej charakter polityki ra• 

d2ieck.ieJ: 
„Pokojowa polityka Zwłitzku Ra• 

dztecklego nie Jest Jakimi zJawllklem 
pneJłclowym, wypływłl ona s podała 
wowydl t codziennych potrzeb nasze­
go narodu, s Je10 ditłenla do Jak 
naJszfbszego podniesienia swego do· 
brobytu m.aterialnego, z ogromnej po. 
trzeby ludzi radzieckich, pragnących 
stworzyć własny, nowv •. kulturalny 
byt, • głębokiego przekonania nasze• 
go narodu, ie Związek Radziecki roz­
wl~ łe wszyslkie zadania, je-leli sfo 
ra. aapastnlk<rw tnylllau& będzie .n.a 
łiińcuchu". 

LENIN w lutym 1920 roku zapyta· 
ny przez korespondenta dziennika 
amerykańskiego „New York Evening 
Journal", jakle będą podstawy poko· 
ju z Ameryką, odpowiedział; 

,,Niech kapłtalłAcl amerykańscy 'nie 
ruszaJlł nas. My łeb nie rusaymy", 
Na pytanie, jakie są przeszkody na 
drodze do takiego pokoju, odrzekł: 

„Z naszej strony nie ma ładnych. Ze 
strony amerykańskich (Jak i wszel. 
kich Innych) kapltallst6w - Imperia. 
llzm". Na pytanie, czy Rosja gotowa 
jest nawiązać stosunki gospodarcze z 
Ameryką, Lenin stwie~dził: „Oczywi­
ście gotowa, Jak zresztą ze wszystki­
mi krajami", 

TOW. STALIN zapytany we wrze­
śniu 1946 roku przez jednego I dZien­
nikarzy angielskich, a.v w miarę dal 
szych postępów Związku Radzieckie­
go na drodze do komunit.tnu możli­

wości pokojowej współpracy ze świa­
tem zewnętrznym nie zmniejsz" się, 

odpowiedział: „Nie wątpię, ie możll· 
wośd pokojowej współpracy nie tyl­
ko nte 1mnleJ1q się, lecz mogił slę 
nawet zwięksiyć". W maju 1948 r. 
tow. Stalin odpowiadając na list o­
twarty Wallace'a, pisał: „RSlłd ZSRR 
uwała. łe mimo różnicy 1y11tem6w 
ekonomicznych l ldeologll, wspólist­
alenle tych 1:y1tem6w I pokoJCftlll'e ure 
gulowmłe rozbleinołd ml«;dzy ZSRR 
a USA fv.t rzeczą nie tylko motllwą, 
lecz równłeź bezwarunkowo koniecz· 
ną w Interesie powszechnego pokoju". 

Jak podał komunikat Centralnego 
Urzędu Statystycznego przy Radzie 
Ministrów ZSRR, globalna produkcja 
prsentysł•t ZSRR wzrosła równiei w 
plerwnym kwartale br.. w porówna-
1liu :z pierwszym kwartałem ub. r. o 
22 proc. 

Wielkie sukcesy osiągnęło równie? 
w ub. r. socjalistyczne rolnictwo ra­
dzieckie. Dzięki dalszej mechanizacji 
gospodarki rolnej, zasilonej r. ub. w 
150 tys. traktorów, globalna produk­
cja gospodarki rolnej przewyższyła 
poziom roku 1940. Globalne zbiory 
zbóż wyniosły 7,6 miliarda pudów i 
osilłgnęły niemal rozmiary pn:ewidzia 
ne prze11 plan 5·letnl na rok 1950, a 
w stanie pogłowia nastąpiła znaczna 
podwyłlra. 

Zasadnicze znaczenie dla Związku 
tladzlecklego ma puernysł budowy 
maszyn, W porównaniu z 1948 ro­
kiem produkcja stali wzrosła w 1949 
roku o 25 proc., ekskawatorów o 50 
p10c„ turbin parowych o 72 proc., 
d~wigów automatycznych o 100 proc., 
ładowaczek automatycznych o 560 
proc., trnktorów o 55 proc., kombaJ­
nów o 101 proc. Tych kilka Cyfr 
wskazuje na niezwykle szybki wzrost 
produkcji ciężkiego sprzętu mllszyno· 
wego, na rozw6j nowej techniki, po­
zwalającej zastąpić ciężką pracę fi. 
zyczną ludzi pracą maszyn l autom11-
t6w. 

W 1949 roku skonstruowano i roz· 
poczęto produkcję seryjną przeszło 
300 nowych maszyn i mechanizmów 
o. '."'Ysokiej wydajności dla najważ­
me1szych gałęzi produkcji. W hutach 
radzieckich stosuje się na coraz szer­
szą skalę dźwigi automatycznle rnz· 
ładowujące wagony oraz nowy typ 
wagonów o pojemności do 200 ton 
roztopionej surówki. 

W ]>rzemyśle węglowyn1 zainstalo 

vi:ano w kopalniacll elektryczne dźwi 
gi, nowoczesne wentylatory o dużej 
mocy, kompresory, zmechanizowany 
wyrąb węgla, pociągi elektryczne o­
raz kombajny górnicze, która łąCZół 
tak różne fazy p"rodukcji jak: wyrąb 
węgla, załadunek na taśmę ruchomą., 
odtaczanie ze sztolni i ostem.plowy· 
wanie wolnych przestrzeni przy po· 
mocy ruchomych stempli metalowych 
o napędzie hydraulicznym. Dwóch 
robotników, kierujących- kombajnem 
węglowym, wykonuje pracę 20 robot 
ników. 

Tym gigantycznym osiągnięeiom 
w dziedzinie p1·zcmysh1 towa:rzyszy 
realizacja stalinowskiego planu prze 
obrażenia przyrody. W okresie 1948 
- 49 założono państwowe leśne pa­
sy orhronne na obszarze 590 tys. ha. 
W Mn sposób roczny plan wykonany 
został z nadwyżką 92 proc. Ponadto 
wiosną br. do dnia 15 kwietnia za.ss 
dzono lasy na powierzchni 366 tys. 
ha. W ub. roku dokonano po raz 
pierwszy zalesienia tei·enów piaszazy 
stych na 'powierzchni p<>nad 32 tys. 
ha. 

nieczną przypommec, że już dnia. 6 
listopada 1947 roku minister &praw 
zagranicznych ZSRR W. M. Mołotow 
złożył oświadczenie na temat tajem­
nicy bomby atomowej, stwierdzając, 
że ,,tajemnica ta oddawn.a już nie 
istnieje". Oświadczenie to oznaczało, 
że Związek Radziedrl odkrył już ta· 
jemnirę bomby atomowej i ma to 
broń do swej dyspozycji. „.Co si~ ty 
ezy paniki, szerzont1j z tego powodu 
przez niektóre koła zagraniczne, to 
do paniki nie m11 żadnych podstaw. 
Należy stwięrdzić, że rząd radziecki, 
nie bacząc na posiadanie broni ato­
mowej, stoi i zamierza pozostać w 
przyszłości na swym dawnym stano 

wisku bezwarunk10wego zakasa 116-
wania broni atomowej." 

Na stosunku do energii atomo,..J 
najlepiej można widzieć za5adr0031ł 
rói:nicę dw6ch światów, świat& ~­
jącego kapitalizmu i świata swycir 
skiego socjalizmu. W państwach im 
perialistyeznych podkreślało lrit je­
dynie wykorzystanie energii &to)llo­
wej dla celów wojennych i zni&Z<lż„ 
nia. Pokojowe zastosowanie en~ 
atomowej stanęło by w sprzecznoścd 
z interesami agresywnej poHtylki i 1 
potrzebami potężnych trustów kaipi- ~ 
talistycznych. W ZSRR najnowsn 
śr~dki techniczne - jak i. podkrr 
ślił komunikat Tass - uż7waae „ 
dla celów pokojówyeh. 

jZsRR - ojcz9zna przodującej nauki 

N a każdym odcinku reallauje się zilustrować tylko na nastepuJącym 
zada.nie postawiooe przeszło cztery przykładzie: my, kierownicy instr 
lata temu przed radzieckimi uczony tucji naukowych, jesteśmy zaniepob 
mi p:rzez towarzysza Stalina: „Nie- jeni tym, czy będziemy mogli wyko 

rzystać wszystkie środki, jakie nam 
tylko dogonić, lecz i przewyższyć w daJ·e do dy.~. pozycji' rz•d". 

U podstaw olbrzymiego wZl·ostu jbl' · • i · i ki ,, „ na 1zszym czaine os ągm~ a nau w okresi'e -ładzy radzi'ecki'ej wzro 
przemysłu radzieckiego leży .;tale " 
potężniejący ruch racjonalizator- za granicami naszego kraju". sła. w ZSRR armia uczonych, lieqca 
stwa i nowator9twa, który ogarnęł „Słyszeliiście i widzieliście - mó· 150 tys. ludzi. W tej liczbie j.-t po 
większość robotników, majstrów, te- wił wielki uczony rosyjski J, Pa- nad 10 tys. doktorÓ\V nauk i prof• 
chników i inżynierów. Coraz bardziej włow na XV Międzynarodowym Kon· sorów i powyżej 40 tys. lumdydll­
zacieśnia się współpraea nauki z gresie Fizjologii w Mosik..,,vie, - jak tów nauk i docentów. 
pr()dukcją radziecką, opa"rta na wyj11tkową rnlę odgrywa nauka w Od 1941 r. od chwili ustanowimia 
v;spółdziałaniu uczdnych z priodują- mojej ojczyźnie. Stosunki między premii stalinowskich, otrzymało te 
cymi robotnikami. władzii państwową i nauką, jakie u· premie 3,524 uczonych. 70 procent 2 

„Wszyscy wiedzą powiedział łożyły się w naszej ojczyźnie chce nich, to ludzie poniżej 50 lat życla. 
TOW. MOŁOTOW w przemówieniu 
przedwyborczym - że .realizacja na­
i;r,ych planów gospodarczych podno:d 
coraz wy;;ej ekonomikę naszego kra 
fu, a wraz z tym podnosi niezawod­
nie dobr-0byt narodu radzieckiego na 
coraz wyższy poziom." 

W spaniałe osiągnięcia radzieckiej fizyk.i 

Uczeni radzieccy osią~ll poważ· przybory i obrabiarki znalazły ez.­
rokie za11tosowanie._ 

Potęga n1ilitarna ZSRR -
pokoju i bezpieczeństwa 

na straży 
narodów 

ne 'ft'Yiliki w dziedzinie fizyki. Fizy­
ka uzbraja nauk~ i technikę w no­
we metody badań, otwiera drogi dla 
stworzenia nowej technoilogti pro­
dukcji, najbardziej nowocze.mych 

maszyn, aparatów f przyborów, nie­
zbędnyth dla dalszego poetępu tech­
nicznego i dla przenilmięda aajbar­
dziej ukrytych ta.Jemnic przyrody. 

,,Najnowsze odkrycia. stwarzali 
nieol'l'aniczone możliwości dla ros· 
woju techniki produkcji. Wykorzysta 
nie tych odkryć dla dobra ludzkości 
będzie poitżnym fródłem obfitoeei 
dóbr materialnych, do c.zego d11żr 
nasz naród buduj11cy społeezeMtwo 
komunistyune". (Z art. ezłonka A· 
kademił Nauk ZSRR A. Nłeemleja.no 
wa t za.t. pr.11ewodn1cz4cego komiU­
tu dla apraw premii •talinowaicll 
w chiechluie l\auld S. K'.aftanowa -
„Laureaci llblllnoW11CJ - nował.onlf 
.llalłki i techniki"). 

Ta właśnie polityka umo:!:liwiła 
Związkowi Radzieckiemu rozgromie­
nie faszyzmu. „Zwycięstwo Związku 
Radzieckiego w drugiej wojnie śwła 
towej - pi!!ał Marszałek Rokossow· 
ski w artykule, ogłoszonym w 70 
rocznicę urod:dn Józefa Stalina -
było przede Wl!lzy~t.ki11t zwycifstwem 
radzieckiego socjallstyc.mego m1troju 
społecznego i państwowego nad ka­
pitalilftycznylll Ufftrojeltt faszystow­
skim. Podstawf zw;rcię:st'll·a Związku 
Radzieckieiro i jego sił zbrojnych sta 
nowi olbrzymia przewaga świata so 
ejall'tb\U n świ tern • mierają<:e10 
kapitRlizmu. Panstwo raddookie re 
swioJ• potęźnQ fOSpodarkt planowi), 
z niezłomq jedno.4cił moralno-poli· 

tyczną i braterstwem narodó,v, z wy 
soką kulturą socjalistyczną i wspa­
niałymi siłami zbrojnymi okazało sit 
bez porównania. silniejsze od naJsil· 
niejszego państwa faszystow kiego 
Europy, w dodatku wspomaganego 
przez szereg satelitów. :tródłem zwy 
cięstwa Związku Radzieckiero była 
przewaga nowej stalinowskiej nauki 
'vojenncj, geniusz stalinowS1kiego kie 
rownictwa państwowego i 11trategiez 
nego. Stalin, który rcnialnie przewi 
dział cha~akter współczesnej wojn)', 
.u"!ożliwił J>J:ZYl{otowanie p~ńst'Ya ra 
dz.iecklcgo, narodu ratlzieck111a.o i je 
go sił zbrojnych do aktywneJ obro· 
ny, której ukoronowaniem było c:ał 
kowite rozgromienie napastnika.'' 

Suzególnie ważnił rolo odgrywa 
fizyka w nas%ej epoce, w •ppce radio 
lokacji (radar), energii atomow&! i 
ogromnie rozwinięte) techniJci elektro 
nowej, kiedy now11,. autontatyetne 

Uczeni radzieccy przodują w badaniach 
1 ! l- j 

energii atomowej 
W całej 1wej polityce, 'Wbrew kłam 

stwom pod:!:egaczy wojennych, Zwil\­
zek Radziecki uwzględniał l uwzględ­
nia fakt, ze wsp6Hstnleale dwóc:h ay• 
1tem6w socjalizmu I kapłtallzmu f e1t 
rzeCZ!l mo:lllWlt. TOWARZYSZ STA· 
LIN w kwietniu 1947 roku rozmawia· 
Jąc z działaczem amerykanskleJ per• 
tii republikańskiej, Stassenem, powie 
dział: 

Czymże jest pokojowe współistnie· 
nie dwóc.h systemów? Jest to pokojo. 
we wsp6łzawodnictwo, którego na­
ród rac!Ziecki nie boi się. TOW, MI· 
KOJAN w przęmóviłeniu przedwybor 
czym w marcu br. powiedziałi „ZyJe­
my w okresie, w kl6rym zagadnlenle 
„kto zwycięży" zostało w naszym kra 
ju Jut dawno rozstrzygnlęte na ko- Z ,,Jta.dmłeccy fiz7e7-te<>Tetyey oPft"'l ksitżlń. WZTost pocnc:ia JOdnośd 

SRR k • d · · h • k • cowaH szereg fnndatnentahtych wnio ludzkiej, który prześcil'.• rozwój na..-
rzyść socjallzmu. Zagadnienie ,,kto - raJ przo UJąCeJ tec Ili I sków, dotyczfcych teorii Jodra aro· szych miast." 
zwyclęiy" pozostało tylko w skall ----'-"-~--~~-~~~--------------.....:..!. m-0we~o„. Pomysł liniowych akcele- Ro!!nfł niiasta radzieckie, rosni , 
międzynarodowe), Obiektywna ten- Kaida wiadomość 1hriadutca o masach ludowych wszystkich krajów. ratorow de&truktorów ~mewych, urodzaje, szerokim potokiem płynie 
dencja rozwoju historycznego kreśli zwiększeniu potencjału gospodarcze- Ze szczególnym zadowoleniem powi pomy&ł l!łynehrotron.u, ełużflcegp do produkcja przemyałowa. „Nie powilt 
wyrałnłe perspektywę ro1&trzygn1• iO i zdolności obronnej Zwi11zku Ra tały nai:ody miłujące pokój ko.munl• na&wania, eztstkC>m wielkiej ener- nlśmy się dziwić_ powiedział TOW. 

.~o raz plerwnr myłl o W1p6łpra· 

d•łeekiego awiększa poctucie bez"°"e· kat Tallsa z dnia 25 września 1949 r. l~i, wysum~ przez fł1ykf>w ndtiec MOŁOTOW na ubraniu pnedwy­
cia tego zagadnienia na korzy§ó 1ocja czeństwa i spokoju w najszerszych "'_agencja Tass uważa za rzecz ko- k1eh, stały sit pow&zechnie uznaq borczym - ie reakcJoniKi WBzelkie 

llsmu równleł w auli •lędzynarodo· 1·---------....,;----,-------------- podstawił weipółcł'Mllel teehnł~ jlł- go pokroju nie rozumiej,, czym jMt 
wef". chowej. Otworeyły one Pn;ed .fizykll Zwl•mek Radziecki, Pol\ieważ patrz, 

Ekonomika socjalistyczna - potę~ny 

czynnik umocnienia pokoju 

n ..Adz1·ec· k1·e ~·dra atomowe10 ~· WJelk1e mv oni wstecz, a ltie naprzód, pońfeltaz ft.u 1diwc1Ści. nie llloH onl, podobnie, jak pewne 
Nie bace~ na ,,.,et'kłe wymłki zwie-„ ---'-1eść rło..,.,, do afn•." 
~ uczonych map"anic:imyeh ..... , ....,..... ··" • " 
pra~clt ~iłcte6 nasze o&ill~ „Nie •~mieli oni,. ż& ZSRR o-
,W.ęcla... - ni• 1łda bn lłł• ukry6 plera sio na takich nieznanych w 
faktu, te Inicjatywa "1 decydujqca ro przeszłości, lecz istotnie zdolnych do 
la " tycia dziedzillM:ll naleźJ do fi- eudóW', nowych tl%ynnikach społec:•· 
zyków radzieckich". (Z art. członka nyeh, jak nieroze?walna jedność ·in&­
.Mcademdi Nauk ZSRR, A. loffego r.alno-IJK)lityczna &połeeaeństwa l!IOC}a 
fł~eorla 1 pr111kt:ylc& :trMbiedkiej fizy- bstyeznego. braterska przyjaźń ba.ro 
n"). dów państwa radzieckiego1 wzrasta• 

W lutym 1046 roku TOW. MALIN 
postawu il!adanle potrojenia przedwo. 
Jennego poziomu produkcji w dl\UU 
Około piętnastoletniego okresu I osi\ 
pięcia następujących cyfr prodllkcJI 
rocznej: so· milionów ton surcSwld, 60 
mUlonów ton stali, BO milionów ton 
ropy I 500 millon( ·" ton węgla. Rea­
Uzacfa tego zadania równoznaczna 
bt:dzie ze zbudowaniem GOSPODAR• 
CZEGO FUNDAMENTU KOMUNI­
ZMU. 

Cyfry opublikowanego dnia 19 
stycznia 1950 roku komunikatu Cen­
tralnego Urzędu Statystycznego przy 
Redzie Ministrów ZSRR są śwladec· 

twem wspaniałego rozwoju IOOJalł• 
stycznego przemy•lu l rolnictwa; n•w 
uk1 l technik.i, dobrobytu l kultury 
narodu radzteddego. Plan prod'dk.<:J1 
na 1949 rok wykonany został w t()3 
proc. Globalna produkcja pn:emy11ł0-
wa wzrosła w porównam.u z rokiem 
1946 o 20 proc,, w porównaniu z 1940 
rokiem o 41 proc. Globalna produkcja 
pr.1emysłowa ZSRR miała, według pla 
nu w roku 1950 przewyższyć produk­
CJll roku 1940 o 48 proo. Tymauem 
Jui: 'W czwartym kwartale 11149 rokG 
przeciętny poziom miesięczne) global 
neJ prodtikcji przemysłowej był o d 
proc. wyźszy, nłi w roku 19.40, 

plakaty 
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111.teśmy peWlił trlmnfra naste) JlłCY z każdym dniem patriotyzm ra.­
t1fórc3:ej Pł'&eJ' - )ll>WieclZlał wielki d:ti,eki, w duchu 1.."tórego wychowani 
,Uarz tadzieeld, ILJA EltENBURG, •Il lucbi• radzlecey pod lóerownła­
w C111asle óbrad atokhohMkieJ 18)i twem partii komuni&tyczneJ." 
Stałego Komitetu łwiatowero Kon• Ale ~zun1iejl} to masy lud.owe ea• 
greim Obrońc61" Pokoju - j dlatego łego świata, kt6re w dniu 1 Maja 
nie zamierzamy dowotbli6 przemocą ~ manife9tować awoje uczucia 
shlsiznOlkl nasze10 6wiatopoglądu. przywiązania, zaufania i wiar1 w 
D-Owiodzimy i będżiemy dowOO.itłli tej Związek lład.zieekł, przodu)łCł, l>O" 
słlllfZllOllei innymi epoeobami: d.owio tężn11 •łło obozn pokoju, uczucie mi1 
d' ł.ego naeze miasta, które ro&nf z łości do genialnego wodn walki f 
rokn na tok, :nasrA a'l'OClzaje, naste pokój, TOWARZYSZA STALINA. -

nie 
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Pod zwycięskimi sztandarami Marksa, Engelsa, Len· na, Stalina 
walczymy o pokói, o szczęś,cie i wolność ludzkości 
Przemówienie członka Biura Politycznego KC PZPR-tow. Edwarda Ochaba, wygłoszone na Centralnei Akademii 1-Maiowei w Warszawie 

(Dalszy ciąg ze str. 1-ej) I od tych niesławnych dni, gdy burżua 
Szerzej i śmielej wysuwajmy przo zyjni k~nporuuai wrzeszcze1i pod okna 

dUJąoych robotników ł robotnice na rui Rydza.śmigłego „wodzu prowadrl na 
kierownJcze sta.nOW>iska? (burzliwe Kowno"!. 
oklaski). Jak wzrosło oddziaływanie ideologi 

POd kierownictwem klasy robotn1. czne klasy robotniczej, która i wów­
czej, sprzymierzonej z chłopstwem pra. czas mężnie przeciwstawiała. si~ pla. 
CUjfCYJD. naród nasz, łamiąc liczne i nom faszyzmu, a dziś przewodzi ca.. 
trudne przeszkody, śmia.ło i pewnie łemu narodowi i zaszczepia. naszej 
idzie kn słonecznej przyszłości budu młodzieży nowe, twórcze socjalistycz_ 
je w mieAcie i na. wsi fundamenty eo n'3 idealy! · 
cjalizmu. . Młodzież nasza, a przyznajmy się, 

Praca. otia.rnoać i zaniał naszej ze i my wszyscy, marzymy o tym, że 
wspaniałej kl'łSy robotniczej zagrzewa by jak najszybciej odbudować war. 
wszystkie twOrcze warstwy na.rodu, a szawę, uczynić ją. piękniejSZł niż kie 
.nrłaszcza. za.pata młodzież polską. dykolwiek, wskrzesić z popiołów t od 

NiegdyA oszu§cl sanacyjni i ·endee- dat ludOWi historyczny zamek, zbudo 
cy, a obok nich agenai burżuazji wać now,, wspaniałą Marszałkowską, 
&pod znaku Kwapińskiego i Znremby, nową., bo przeznaczoną nie dla. pa.soży 
zachwala.li me..som, a zwła..qzcza mło- tów, ale dla ludzi pracy, wspaniałą, 
dzieży, zab6r cudzych ziem, ukraiń_ bo reprezentującł architekturę epoki 
ekich, białoruskich; litewskich, czea- socjalizmu, dźwignąć nowe, słoneczne 
kich, przekonywali; że od tego zaleiy bloki mieszkalne, no~e teatry i szko. 
siła. i przyszłość Polski. ły, nowe fabryki, domy towarowe, 11-

Ja.k:!:e wiele zmieniło się w Polsce nie komunikacyjne, boiska. i parki. 

Pomoc ZSRR 
podstawą naszych sukcesów 

Młodzież :nasza i nie tylko młodzież I scv wstaja. i skandnja: Stalin, Sta-
marzy o tl'Jll, żeby jak najszybciej i 11 n!) - . • 
11&jlepiej zrealizować porywający plan . 
budowy nowej huty pod Krakowem l?rzyjazli i pomoc ZSRR za.bezpie_ 
gdzie na. miejscu głuchych i sennych cz~ na~odowi P?lskiemu możno~ pa. 
wiosek, w okresie Planu 6 letniego wy k0Jowe3 twórcze] pracy nad reahzacją 
rośnie nowe, stutysięczne, socjalistycz wielkiego Planu 6.Jetni.ego, planu kto 
ne miuto wyrosną. nowe potężne · ;e ry oznacza .zwlekszenie w przeszło 
dne z · nafwiększych w E~opie zakł~- dwójn_asób produkcji przemysloweJ, 
dy metalurgiczne, które podwoją na- szybkie podniesienie wytwórczoś.ct 
aą prOdukcję żelaza i wyrobów wal. roln~i, zarówno w g~spodarstwach m 
cowanych. Poważnie podniosą. siłę go dywidua.lny~h c~łOJ?Skich jak w ~ań 
spodarczt i obronną naszego pa:ństwa. stwowych i społdz1elczych, powazny 

z gł~bokł wdzięcznośc~ myślimy 0 wzrost dobrobytu ludności i siły na. 
tym, że realizacja tego ogromnego szego państwa. 
twórczego dzieła., staje się możliwa Plan 6 letni obok zadatl. gospodar 
dzięki braterskiej pomocy naszego czych stawia 'przed polskim ludem 
wielk1iego sojusznika i Ptzyjaciela., practijącym rozpalatJtce wyobrainie 
dzttki ZSRR, dzięki pomocnej dłoni ambitnę, &le realne cele w dziedzinie 
Stalina.. (burzliwe okla„ki). okrzyki lrultt~ w walce o nowego człowieka 
„Xiech żyje Związek Radziecki",, wszy w nowej socjalistycznej Polsce. 

Rewo/ucia kulturalna 
nieodzownym warunkiem 

zwyc\ęstwa rewolucji sociali styczne i 
W naaz?m W"Yzwolonym kraju rozWi 

ja. się z cora.z większą szybkością pra 
wdl!liwa Nwolucja klllturalna., nieod 
ł.fcsn• Cl!f§ć składowa. i nieodzowny 
warunek pel:nego z;wycięstwa rewolu 
cji socjalistycznej. 

Klasa robotnicia i biedota ehłop-
1ka, wielomilionowe masy ludowe 
11-·czonj ciemiężone i eksploatowane 
przez kapitalistów, pozbawione przez 
faszyzm możliwości rozwoju kultural 
nego, zmuszone do nędznej wegeta­
cji, często bez najprymitywniejszej 
oświaty, spychane na dno przez stu 
ry ustrój kapltalistjczny i nieuzna­
wane przez idwlogow burżuazji za 
godby uw„::i podmiot kultury, lecz 
traktowane, jako mierzwa dla rozwo 
ju wyrafinowanej i elitarnej kultu­
ry burżuazyjnej, kultury dla garści 
uprzywilejowanycli - ta pogardzona 
i zniettnwidzona przez burżuazfo kła 
sa robotnicza i masy ludowe dźwiga 
Ją się dziś z wiekowego zacofania, 
zrzucają z siebie kapitalistyczne prze 
kleństwo analfabetyzmu i prymitywu 
kulturalnego, coraz głębiej odczuwa 
Ją potrzebę i coraz konsekwentniej 
walczą o swoją socjalistyczną kultu­
tf, piękną i szlachetn'ł kulturę mai:1 
pracującycb, kulturę podnosząc:} 
wzwyż cały naród. 

Dla zobrazowania ogi:<>mnego pędn 
mas do oświaty i kultury można np. 
przytoczyć niektóre dane o działal­
ności na tym polu naszych Związków 
Zawodowych: 

Liczba świetlic zwilłzkowych wzro 
sła z 600 w r. 1945 do 9.000 w roku 
1949-50. 

Liczba uczestników zespołów świe 
tlicowych wzrosła w tym samym cza 
sie t 15.000 do 200.000. · 

Liczba uczestników kursów likwi­
dacji analfabetyzmu w 194~ r. wy· 
niosła 69.000, a kół samokształcenio· 
wych 130.000. 

Biblioteki związkowe liczyły w r. 
1945 - 205.000 t.omów, a w 1949·50 
- 2.840.000. 

W roku ub. Związki Zawodowe 
1organizowały ponad 150.000 refera 
tów i pogadanek, których wysłucha­
ło około 15.000.000 towarzyszy. 
Nakład dzienników w Polsce wzrósł 

z 900.000 w r. 1939 do 3.600.000 ·~ 
końcem roku 1949 i do 4.250.000 z 
końcem kwartału rb. 

Pierwszy w Polsce młodzieżowy 
dziennik „Sztandar Młodych" zyskał 
w przedpłacie 600 tys. prenumerato­
rów, w tym 107 tys. na wsi. 

Odezwa Komitetu Obchodu Ty~od 
nia Oświaty, Książki i Prasy pod· 
kreśla z dum'ł: 

nDwie cyfry niechaj będq mia!":) 
DllSZych dotychczasowych osiągnięć 
i wskaźnikil"m kierunku, w jakim 
nnierzamy: · 

Te dwie cyfry to: 
milion pięćset tysięcy egzemplarzr 

„Pana Tadeusza", 
1,250,000 egzemplarzy „Historii 

WKP (b). 
Arcydzieło literatury narodowej 

I arcydzieło myśli rewolu · jnei. ucz<) 

ce, jak walczyć i 2lwycięźać " boju 
o socjalizm - osiągnęły największe 
nakłady w Polsce Ludowej. Te dwie 
cyfry, to symbol nowej rzeczywisto-
ści polskiej". • 

W innym przekroju ilustrują ten 
sam proces cyfry, d-Otyczące rozwo­
ju sieci szkół wyższych, których licz 
ba z 28 uczelni w r. 1939 wzrosła 
do 73 uczelni w r. 1950, pny wzroście 
student6w z 48 tys. na 116 tys. 
Należy P<>dkreślić, że odsetek mło· 

dzieży robotniczej wśród nowoprzy· 
jętych studentów podniósł się z oko· 
ło 4 proc. w r. 1945·46 do 38 proc. w 
r. 1950, analogiczny odsetek młodzie 
ży chłopskiej podniósł si!! z 11 do 25 
proc, z czego przygniatającą wię· 
kszość stanowią synowie mało ł śre· 
dniorolnych. 

Cyfry te, chociaż imponujące i 
nil-{dy przedtem nieznane w historii 
naszego narodu, nie mog3 nas zado· 
wolić. 1\lamy jeszcze do wykarczowa 
nia dużo przesądów i zaeofania, du· 
:i:o ciemnoty i sobko:-;twa, stoją przed 
namt ogromne zadania, ośw.latowe ł 
wychowawcze, na drodze do pełnego 
zwycięstwa kultury l moralności so 
cjalistycznej. 

Te&"oroczne hasła l·Majowe, mobi 
llzująe masy do walki o pokój i "'tl 
wykonanie zadań produkcyjnych, mo 
bilizują. je zarazem do wzmożionych 
wysiłków nad wykuciem kadry no· 
wej inteligencji spośród robotników i 
chłopów, tej kadry, bez której nie 
moż.e być mowy o zbudowaniu ustro­
ju i kultury socjalistycznej. 

Rozwój polskiej kultury narodo· 
wej, pod względem formy i socjali· 
stycznej pod względem treści, rozbi 
cie i przezwyciężenie spróchniałej i 
przeżytej ideologii szlachecko·burżu­
azyjnej, religianckiej, kastowej i an· 
tyludowej, szowinistycznej a zarazem 
kosmopolitycznej - nie oznacza o­
czywiście odrzucenia całego dziedzic 
twa. starej kultury. Przeciwnie. Wła 
śnie rozwój kultury socjalistycznej 
zabezpieczy, że wszystko to, co w do 
robku kulturalnym i naukowym prze 
~zło~ci było istotnie \\;elkie, twórcze, 
postępowe, sprzyjające rozwojowi, 
gł~boko humanistyczne - stanie się 
własnościlł nie drobnej garstki tt• 
przywilejowanych, lecz całego naro· 
du. 
Hasła 1-Majowe KC PZPR, mobili 

znjąc de walki o kulturę socjalistycz 
ną równocześnie podkreślają znacie 
nie najlepszych chlubnych i postępo­
wych tradycji polskiej kultury i na-
uki. . 

Dorobek kulturalny prteszłości na 
zawsze pozostanie związany z na· 
zwio;;kami wielkich ludai post-tpU, 
;i,;walczanych i zohydz.anych w swoim 
cznsie przez świeckie i klerykalne 
wstecznictwo, które nie mogło wyba· 
czyć Fryczowi Modrzewskiemu i Ko· 
11ernikowi, Lelewelowi i Dembowskie· 
mu, Mickiewiczowi i Słowackiemu, 
7.e łamali stare, zaskorupiałe przeat­
tly lub piętnowali obłudę wrogich 
fuhce kół watykańskich, protest-O-

wali przeciw uciskowi ludu, torowa- Korzystając z doświadcze:d wi.elltie 
li drogę nowym, postępowym ideom. go Związku R&dzieckiego, kieru~c 81! 
Walcząc o nową, ludowlł inteligen· wytycznym! naszego Komitetu Central 

cję, winniśmy przyciągać i asymilo- nego, zespalajitc w twór.;;zeJ pracy dl.i. 
wać najlepszą część starej inteligen· Polski Ludowej intellgencJt z masallli 
cj1, a iapewniać możność konstruk- robotniczo • chlopskinrt, Z)Valczając 

tywnej pracy eałej inteligencji, któ- nieugięcie wpływy ideologiczne burżJ 
ra swą wiedzę i talent chce oddać ~zji, bijl!C wroga. klasowego wypróbo 
Polsce Ludowej. ~:wym oxężem markSi.Zm.u - leninizmu, 
Słuszne rozwiązanie problemu ści rozwi11żemy z honorem, zarówno zada 

siej współpracy nowej i starej kadry nia. gos.}Y.l.!a.i.cze jak i gigantyczny pro 
technicznej, oświatowej,, kulturalnej blem rewolucji kulturalnej. 
i naukowej będzie sprawą nier1avykłej Lud Polski, podobllie ja.I!: wS21ystk1e 
doniosłości i wag'i. ludy świa.t~ potrzebuje przede wszyst 
Potężnym, ożywczym strumieniem, źró kt:u pokoju, a.by mógł .:.llą. SW\ ener 
dłem twórczej podniety, jest dla nas gię twórczą poświęcić budownictW\I 
rozkwitająca kultura socjallstyczna scc_ial!stycmemu 

narodó'v radzieckich, ich tchnąca głę Z radJ*cLt pat;rzymy na. ogromną i 

bokim realizm.em socjalistycznym li· coraz bardziej rosnąl:ł s1l.ię obo2u p:i. 

teratura, teatr, film, plastyka, ich koju, który }lOd przewodem Zwił­
rewołucjonizująca wiedzę twórcza zku Radzieckiego, jednoczy dz1ś s„tkl 
myśl naukowa, dążąca nie~trudzenie milionów ludzi na całyLI świede. -
do urzeczywistnienia planów prze- (długotr'I' ałe okla«ki. Okr1yki ,.:Kiech 
kształcenia przyrody i ujarzmienia :iyjo Związ;ek Radziecki! :Kiech żyjo 
jej sił dla szczęścia ludzkości. I pokój!) 

Podżegaczy wojennych czeka 
haniebna porażka 

Robotnicy i cb.łopi pol.!!cy podobnie k~ chleba. przed m:arshallOW!~ gr'.1.7 
jak nasi bracia. w Zwi~ku Ratlz1ec:-I b1eżą, i zaclllanno§c1ą - .ale rowniez 
kim , w k~ajach demokracji lutlowe3, czynem przeci~aw:iają. się •. kontynuo 
chcą po ko iu i twórczej pracy. Każdy wa::.iiu „brndueJ wo.iny„ z V1etnamem 
rok pokoju' nas wzmacnia, a osłabia. wro i amerykańs~ traGisportcm br~n1, 
gów z.mi.;;, i. układ sił na korzyść ~o przeznaczoncJ dla. marshallowski~n 
cjal:zn;i:. lands~ech_tów, dla przygotowana 

tlistoiyczue sukcesy budownictwa. i;o zb~odmczeJ na.pa.!ici na Związek: _Ra.. 
c.j;.list;yc.znel';o w ZSRR i krajach J.e clz1ecki i kraj~ demokracji ludowe3. . 
mokracji ludowej, wielkie :postępy id~1 Wb.re\~ wsdeklej na~ortce ca~CJ 
socjalistycznej w Azji i w całym śwrn burżuazJJ. ws1>-0maganeJ Ja~ zaw„ze 
cie, napełniają. wściekloscią i trwo~ą, przez Wa.tykan, cora.~ ~łosn~~ rM· 
serca imperialistów, zwłaszcza miliar brzn1iewa we Fran<':t~ .1 ltall.i, P•~­
derów w Stanach Zjednoczonych, któ c~w~ywane przez mil1011y robotlll-

ują. szaleńcze plany ujarzmienia kow l chłopów bll.Sło Tb.oreza i To­
~:a: a oba.wiajłc sit wyników po~ gllatti'cgo: „NIGDY NARODY NA-

. ' ółz d ·ctwa dwu syste SZE NIE BĘDĄ WALCZYĆ PRZE-
koJowego wsp a.wo ni . < CIW ZW1:ĄZKOWI · RADZIECKIE• 
mów społecznych, pragną. reahzowau " . , 

b dni cele na drodze awan- MU (burzliwe oklask•). . • 
swe z :o cze Masy ludowe w krajach kaf>ł.ia.h-
tur woJenndyc~. t odcinku fakty stycznych Europy nie oocą być mi~ 

Co praw a. 1 na. ym . . ' sem a:rmatnim dla amerykańskich 
twarde i realne fakty, mogłyby wiele magnatów finansowyoh 
l\auczyć imperial.istów, gdyby w ogóle Masy nie chcą wojny' ł wbrew wy 
byli oni zdolni do ro.zumienia. rzeczy sił1tom pra.wicmvych sooja.1-demokra 
wisto~ci. . • tów, wbrew nikczemnym prowoll:a-

Haniebny kra.eh Blitlera. i je~o cJom faszyswwsld.ej kliki Tito, 
wspólników, to za;razem przestrogll> J.a. wbrew oszcz.ercuJ ka.mpanla antyra­
ką historia. daje Tnuna.nom, Churchil dzleckie). pr1>wad7..one.j 1N'2eZ prasę 
łom i wszelkim innym imperi~stycz_ i radlo burlua.eyJne, z ambon i kon 
nym pretendentom do panowama. nad fesdonalów, z meczetów Stambułu i 
matem. z kirch zachodniego Berlina, masy 

Haniebny kita.eh aw1111tur wojen- ludowe właśnie w Zwlą.zku Radz.iec 
nych 1 całego reżimu Oza.ng.KaLSzeka. kim widzą ostoję pokoju, -w Mos. 
jest bolesnt na.ukt dla jego a.merykati kw.ie - stolicę światowego pok°'ju, 
skich protektorów, którzy w Oh~a.cb a w Sha.11.nie - \welkleg0 chorą.Ze­
stra.cill milia.rdy dola.r6'11' i resstki au go, który w SwYch &talowyeh dlo­
torytetu, a. jalk: widać stracili ró"Qraiet nlach WYSOko d?Jietiy Qlła.ndar po• 
poczucie śmieszności, skoro nadal beł koju ł sroztścla. ludzkości. 
koą o legalnoSCi przedsta.Wicielstwa. (Dtugotrwale oklaski, omyki: 
Kuomintangu w ONZ i wyobra.ża.jt so ,,Niech żyje J~ef Stalin!"). 
bie. że przez 11za:ma'l'iskie ta.klęcie i PO<l,palaeze ubogich wiosek malaJ 
histerycznt gestykUla.cjf można. zmie_ ski~ i ama.torzy podpal~a świata. 
nić meodWTacalne bistoryczne fakty, rzeznicy stad by~ s .C:h1cago i a.m!l 
można. za.kryć przed oczyma, narodów toirzy nowej rzezi milionów ludzi, 
kolonialnych i calego ma.ta. giganty wyJaią ze skóry, aby uśpić czujność 
czną. poa~ zwycitskiego iołnierza, n~6w, Sl>rc_m'okowa.ć wojnę, uto­
wolnych Ludowych Chin, bohaterskie i>ic we krwi kra.je i kontynenty, 
go oswobodziciela. Szanghaju, Kanto- przy Pomocy bomby a.to!Dowej i 110· 

nu, HM.na.nu oS'WObodziciela. 4:80 milio wych bestlaJsk.icli środkuw masowe-
- ludzi ' go mordu, szukać raitunku pr:ted 

now · . k.r3'2:vsem i krachem ka.pltalizmu 
Triumf rewolucji chi:681dej napebiia. Nie wolno lekceważyć niebezpie· 

otuchą serca lletek milionów robotni czeństwa i spuszczać z oczu imperia­
k6w 1 chłopów kolonii 1 p6łkol~n11 w listycznych awanturników • b d· 
Azji i Aftyce, zdept&nych i melu~- niar.zy. 1 z ro 
ko ekSploa.towanych przez bogobo3. Na odwrót - właśnie dlatego ie 
nych łwi~szków z Londynu i ultra. znamy potęgę i rosnącą prze"'agę 
demokratów z N&w Yorku. obozu pok<>ju, że nasi imperialistycz 

Fa.la wal.ki narodowo • wyawoleii- l'.i wrog1Gwic stanowia. garstke spisku 
czej wznosi aię cora.z wyżej w bohater · · 1 d k • ·. -
"-'- Vi tn~-• 1 "& Mala.jallh w In I Jlłcą przee1w u z .osc1~ gar, tkę imir 

&-... e ...uue „ • - szon11 do ukrywanm 1 maskowania 
dis.eh 1 w cza.mej Afryce, 8'łtboko pod swych ludobójczych planów, właśni.1 
wata.jąc pozycje ~a.towego imperia. dlatego mobilizacja milfonowych 
lizmu, . c~raz bardziej ~gra1ntczając je~ mos, czujność i solidar'l\OŚĆ w$;1:yst­
go mozliwoAcl czerpa.n.:ia na.dzysków l kich ludzi dobrej woli, zjednoczonych 
rezerw z kolODii· w welce przeciw podpalaczom świa-

Ale 1 rozw6j wypa.dków w wielld~h ta, mogą Pokrzyżować i niewątpli· 
krajach kapitalistycznych Europy nie wie pakriyźuJ11 plany angło·saskich 
wróży iDlperlalizmOWi niczego dobre- zbrodniarzy imperialistycznych. 
go. Szczególnie doniosłe znaczenie w 

ltobotnicy Francji 1 Włoch, k1ero. chwili obecnej ma mobilizacja mas 
want przez potężne ~ za.hartowane w wokół uchwał sztokholmskiej sesji 
bojach partie komuniStycme, nie tyl Stałego Komitetu światowego Kon· 
ko podnoftZł swój «t0D1ki głos prOte- gresu Obrońców Pokoju, uchwał do· 
atu przeciw polityce zdradzieckich bur magających się zakazu broni atomo 
tua.zyjnych rządów za.przednj~cych wej i piętnujących z góry, jako zbro 
Ameryce niepodległoSć własnego kra- dniarza przeciw ludzkości ten rząd, 
ju, nie tylko corM: bardziej zdeeydo który by pierwszy zasto<1ował broń 
wanie walczą w obronie sw• go k~:ił atomową. 

Apel Sztokholmski mobilizuie 
setki milionów ludzi do walki o pokói 

Deklaracja sztokholmska &łuszn\e I pragnie użyć bestialskiej broni ato­
daje sformułowania, pozwałajęce na ro.owej, że to w ich interesach i na 
mobilizację najszerszych warstw, a ich zlecenie prowadzą Bevinowie i 
więc również tych warstw inteligen- Schumacherowfo nagonkę przeciw 
cji i drobnomieszczaństwa które szcze kampanii zbierania podpisów pod re 
gólnie w krajach zachodu, często ule zolucją domagającą się zakazu broni 
gają wpływom imperialistycznej pro atomowej. 
pagandy, nie widzą jeszcze ja!'<no, kto Związek Radziecki od dawna posła 
powoduje naprężenie w sytuacji mię dając tzw. „tajemnic~" bomby ato· 
dzynarodowej ,s4 już jednak gotowe mowej stwierdzał niejednokrotnie, 
do potępienia wojny i broni atomo- ie uważa za Słuszne wydanie w ra­
weJ. mach ONZ żakazu produkcji broni 

Analiza realnych faktów n1ulri prze atomowej i ustanowienie realnej kon 
konać każdego człowieka dobrej wo· troll nad nrzestra:esraruem tego zaka· 
U. że to amerykański i~ializm zu. 

} 

Z rozkazu bankierów z Wall-Street ligijnyeh ludzi 'Wietztcycll, podobnie 
zostały odrzucone propozyeje ZSRR jak zr. karygodne uwa.ia. obra.żan~e 
przez wysługującą się amerylańskie światopogltdu i uczuć ludzi nie wie. 
mu imperializmowi więkswść ONZ. rących. 

Obywatele radzieccy masowo pod- Zapewniając wierztcym swobOdt re 
pisują rczolucj~ sztokholmską, bo do ligijnf, my tnai'k!iśd bfdzlemy nada.1 
brze wiedzą, że rząd radziecki nie śmiało i konsekwentnie głosili nasz 
chce wojny, występuje wraz ze świa.topoglłd, zgodny 1 obiektywną 
wszystkimi uczciwymi ludźmi prze- rzeczywistością, wykuty przez M&rk­
ciw w'Ojnie i bombie atomowej. Lu- sa., Engelsa., Lenina i Stalina, potWier 
dzie radzieccy, podobnie, jak my, są dzony przez hfstoryczne zwyci~stwO 
głęboko przekonani, że nawet w ten proletariatu w walce klasowej, 
trach imperialistycznych, w Anglii i Ważnym uda.niem naszym jest skU 
Stanach Zjednoczonych, masy ludowe pia.nie -wszystkli.ch ludzi dobrej woli, 
pragną pokoju wbrew pnlityce i.che- wierzących i wolno.myślnych, pa.rtyj­
sonów i Bevinów. Toteż w wezwa- nych 1 bezpa.rtyjnych w walce o Po 
niach pierwszomajowych· WKP (b) kój, ..,, praicy dla. PolsłtJ, Ludowej. 
widnieje również hasło: ,,Niech żyje Za.wa.tcie poro!l!umienia. niewą,tpliwie 
przyjaźń narodów Anglii, Stanów powinno ułatwić skupienie sit nar~­
Zjednoc.v.onych i Związku Radzieckie- du do tw6rczej, pokojowej llt'&cy. 
go w walce o pokój na całym świe· Cheemy, aby to porozumienie, ltt6re 
cie". powitane zostało z l1.adow0Je11:i.cm 

Wbrew oszcz,erstwom Trumanów przez całą. demokratyczną. i -patr10~)· 
i Churchillów, prawda o Związku czną. opinię publiczuit, a. ':ywoł~J~ 
Radzieckim i jego pokojowej polity sprzeciw tylko ze strony MJbt1.rdz1eJ 
ce, o jego twardej W'1lli porozumienia reakcyjnych i wrogich ludowi eleme!l 
ze wszystkimi siłami pokojowymi, o tów, było wcielane w życie z całą do 
realnej możliwości pokojowego współ kladnością. przei; wszystkich zaintere 
istnienia państw różniących si~ ustro sowanych. 
jami społecznymi, ta prawda docierać Wszelka. :połowieznoM 1 .ykrętue 
będzie coraz szerzej do świadom.ości niedo016wicnia. na nic się nie zdadią. 
milionów prostych ludzi w Anglii i i wyrzitdza.jf tylko szkodę s1>rawi.e. 
Ameryce, mobilizując ich do walki Mia~·ą. naszego stosunku do hie-rarchii 
o pakój. kościelnej będzie szczerość z jaklł 

Rozwój akcji pakojowej, skupianie Episkopat polski, posz.ezcgólni biskupi 
się setek milionów ludzi wok6ł haseł i księża będą. rea'lizowali zawa.rte po 
Stałego Komitetu światowego Kon· rozumienie. 
gresu Obrońców Pokoju doprowad-za Twórcza. praca. milion6w polskich ro 
do wściekłości }}odżegaczy wojen- bntników, chłopów i intclige.ntów, pra 
r.ych. Próbują oni wypaczyć sens ca. kierowana. w pierwszym rzędzie 
akcji pokojowej i JXJmniej~zyć jej zna przez naszą. sławną. partię robotniczą, 
czenie, ale kłamstwo ma krótkie pomnaża siły gospodarcze i obronne 
nogi. na~zej wyzwolonej Ojczyzny. 

Oszczercza kampania prasy kapita- :Mimo 'l\·yzwisk i oszczerstw, który. 
listycznej skończy si~ p.odobną kom- mi obrzuca,ią. nas imperiafotyczni pro 
promitncją imperialistów, jak nie- wokatorzy z Londynu czy Waszyngto 
dawna kampania o rzekomych p.rze- nu i ich faszystowscy służalcy z Bel 
tiladowaniach religii \V Polsce. gradu ezy Madrytu mimo uparcie po 

Porozumienie za'l\·arte między Rzą._ nawianych reakcyjnych pr6b siania. pa. 
dem "RP i Episkopatem polskim niP. niki wojennej w Polsce, naród nasz 
tvlko zdemaskowało oszczerstwa. radio skupiony wokół Rządu Ludowego, spo 
,ryeh i gazetowych gryzipiórków inrpe kojnie pracuje, z ufnoocit patrey ..,,,. 
rialistycznych, ele również ośtnieszy- przyszłość. 
ło :mglosaskich i watykatflskich proro Polska. Ludowa. oparta. o przyjatd 
ków, którzy przepoWia.dali jak gdyby z potężnym Zwiłzk.iem Radzieckim, 
nową wojnę religijną w Polsce, a n& wszystkich swych granica.eh ~ty. 
zaskoczeni zawartym porozumteniem ka się z sojusznikami i przyjaciółmi. 
z początku próbował! niezda.rnie pod_ Szczególnie doniosłym faktem poli 
wa.żać autentyczno§ć ogłoszonego doku tycznym w ostatnim roku było pow­
mentu, potem usiłowali się wykpić ja stanie Niemieckiej Republiki Domokra 
kimś niezrozumiałym bełkotem, ter:i.z tycznej, której rzitd, wi·az z całym o­
uś - gdy niepodobna za.przeczyć fak bozem światowej demokracji, uznaje 
tom - próbują przy pomocy naciąg11. granice :na. Odrze i N'YSi• za. granic! 
nich sofizm~tów wypaczać i przekr~- pokoju i konsekwentnie przeciwstawia. 
cać i;ens zawartego porozumienia..'" sit s.zowiniStycznej, rewizjoniistyunej, 

Pomieszanie kart szulerom, patronu zbrodniczej polityce Adenauetów, 
jącym zachodnio _ niemieckim fa.szy. Schumacher&w, Puyt!ing6w i wszel­
stom i re'W1zjon1stom, pokrzyżowanie kich innych A\Weekich t duchownych 
antypolskich ma.chinacji imperia.listycz agentów a.merykaliskiego imlleńaliz. 
nych, przygwożdżenie oszczerstw o mu w za.chodnich Niemczech. 
rzekomym :prześla.dowaniu religii ma Proleta.ria.t polski tyczy pełnego 8Uk 
doniosłe znaczenie nie tylko dla. na- cesu. niemieckiej klasie robotnic1ej w 
szego kraju, walce z pogrobowcami hitleryzmu, w 

Za.warcie porozumienia. posiada jed. walce 0 zjednoczenie pokojo~cll, a1lt1' 
nak szczególne znaczenie dla rozwoju imperialistycmych Niemiec. 
wewnętrznych stosunków w Polsce. Nieznane w hi!torii nuzej tempo 
Rząd Ludowy zar6wno w swYCh licz. gospodarczego rozwoju Polski, w~róst 
nych oświadczeniach, jak i w codzien jej potencjału obronnego, podnosi ro 
nej :praktyce stwierdzał i udowa4niał, lę naSl!ego p&~& ja.ko niezłomnego 
że uznaje w :pełni swobodt aumienia. ogniwa. w :pot~nym świa.WWyin fron 

i za karygąd.ną uważa. obra.zt uczuć recie pokoju. 

Milionami podpisów zamanifesłuięmy 
naszą wolę pokoju 

Postawa. naszego n~odu wywiera. 
istotny wpływ na. losy wa3.ki w obro 
nie pokoju, którą toczą siły demokra 
tyczne pod przewodem wielkiego 
ZSRR. 

:Rozpoczęła sit już w kraju kampa.. 
ni:\ solidaa:ności z uchwałami sztok. 
hollnskiej sesji Stałego Komitetu 
światowego Kongresu Obroliców Poko 
ju. K~pania. ta z każdym dniem za 
tacza coraz szersze kręgi. 

Partia nasza okażo wszechstronną. 
pomoe Komitetom Obrońców Pokoju. 
Dopomożemy wospól ze Związkami Za 
wodowyml, Ligq. Kobiet, Związkiem 
:Młodzieży Polskiej, Zw. Samopomocy 
Chłopskiej, spółdzielczością. i innymi 
crgn.uizacjami masowymi do zmobilizo 
wania. setek tySięcy agitatorów 1 pro. 
paga.ndystów, którzy ze słowami pri 
wdy i z listami Komitetu Obro:tl.ców 
Pokoju dotrą do każdej izby w mieS­
cie, do każdej cha.t-y chłopskiej. 

Poprzez złożenie milionów podpisów 
naród polski za.manifestuje niezłomną 
wclę pokoju, wolt walki z ludobójczy 
mi planami impeńalii;tycrmych czcicie 
li złotego cielca i bomby atomowej, za. 
nianif estuje naszą. nierozerwalną łącz 
ność z potężnymi siłami Awiatowego 
obozu pokoju, z siłami, kt6re rosnt, 
waJc~ą i zwycieżą. 

Lud polski z klasą robotnicf;lł na. 
czele, mmanifestuje równiei w mi­
lion~yeh p~hodach I-Majowych 
swą nieugiętą wolę pokoju, wolę 

zwycięstwa. 
Rea.Jizacja 7.Mlań pierwszego roku 

Planu 6·letn1ego, podniesienie dys­
cypliny i wydaijności pracy. umoo­
nłenle Rad Narod~wycb, konse­
kwentne wcielanie w życie haseł na 
s~o Komitetu Centra.lnego, uma.· 
cnianio sojuszu robotnicro - chłop­

akl&:o, n:1eiw.erwa.Ina. wlęz solida.r· 

nośoi z mlędzynM'Odowym proleła­
rl.a.tcm, a w pierwszym rzędzie z 
Pmodują.cym, wychowanym IH'l!l!l.B 

Lłdna 1 Sialma ludem radziecldm, 
wyt.rw&ło!ć ł nłt$:rrze}ednanłe w wail 
ce z wrogd.em klasDWYm, W!ia.ra w si­
łę I Jasnll ~ć mas prat"UJ!ł­
eych - to Dłe&będne pnesłanki zwy 
clęstwa. 

Man~f~ Pl~e 'bę­
d~ 11owym dowodem, te proieterlat 
polskił na crzele maa ludowych, nle­
ugięole walczy wru s bra6mJ. klaso­
wymi we wnystkicb kraJach o po­
kój I socJa,lłzrn, o nową kulturę ł no 
wego człowieka, o ncii~cłe wyzwo. 
loned Po1sk4, o nozętk4e t wolnOlł6 
ludzkośol.. 

Potężną talli! popłynlł Jutro ne1d 
ludzkie poprzez ulice okrytych eser 
wienlą mia.sł 1 miastiecuk, połęri­

nym echem ~brzmiewa6 będll we 
WS11yatJdch wakątka<lb ziemi p()lskled 
hasła pi~jowe: „BoJGwniey 
o pokój wszysłkii.ch kr&Jów ląc'llOie 
się!". ,,Niech tyje Wojsko Polskie -
wł.erna słrał pok()ju, niepOO.ległbilci 

i socja.llst}'C2nego bud01WDldwa!", 
„Niech tyje Polska Ludowa - k:ra.j 
wyzwolonych mas pracujących, nie­
złomne ogniwo twlatoweco frontu 
pokoju!" „Niech żyje Geniusz t Wódz 
postępoweif ludzkości, Towarzysz 
Józef Stalin!" 

(RoZ'legają się długotrwałe hmaga 
nowe oklaski„ Wszyscy wstają i 
skandują „Sta-lin", „Bie-rut", Rorz­
lega.ją &ię okm~i na cześć Pclsk; 
Ludow~ ! Związku RadtDl.ecld~) 

• 
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TEATRY ZE SPORTU 
TEATR POWSZECHNY 

(al. Obr. Stalingradu 21. teL 150·36) 
Codziennie o godz. 19.15 „Niemcy" 

Leona Kruczkowskiego. 

.,LU'rNJA„ 
(ul. Piotrkowska 243) · 

Dziś o godz. 19.15 ,.Kr6lowa przed· 
mieścia". 

W wyścigu dookoła Warszawy 
TEATR im. STEFANA JARACZA 

Dziś o godz. 19,15 komedia M. Ba­
łuckiego pt. „Dom otwarty". 

'l'EATR „OSA'" 
(Traugutta 1. tel. 272-10) 

Dziś, o godz. 19,30 komedia C. Gol 
doniego „Oberżystka". 

. zwgciężgl wciąż niepokonany 
·Pierwszym z Polaków był 

Czechosłowak V esely 
20-letni Królikowski 

/ PA*ST\fOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 84, tel. 181-8') 

Go<\z. 19,15 „Makar Dubrawa" 

PA~TWOWY 1'EATR tYDOWSKI 
. Zespół Wrocławski. 

nL Stefana Jaracza 2, teł. 217·49 

"ARLEKIN„ 
Czyn Pierszoma.jowy. Dwa przgd. 

sta'Wienia bezpłatne pt. „Wesoła ma 
skarada" w Opocznie i. Drzewicy. 

„PINOKIO„ 
(ul. ~awrot 21, teL 135-14) 

Wyjazd l'eatru do Ujazdu z wido­
wiskiem w ramach Czynu l·Majo­
wego. 

ulicy Modlińskiej 
opóźnieniem. 

z 20-minut<Ywym 

ZWYCI~STWA NASZYCH 
LEKKOATLET6W 

Podczas, gdy kolarze przejeżdżali 
zalanymi powodzią. tłumów ulicami 

.za nim przeleciał· Duńczyk Nielsen. 
Do Warszawy po1.o.stało 25 km. Try 
buny zaczyna ogat'!liać już gorączka 
i wzrok ws?;ystkich kiei.""Uje się cora?; 
częściej w \ó\tronę skąd, wpadnll na 
stadion u·wod.nicy. 

Dziś o god:t. 19,30 „Sen o Goldfa· 
denie". , J; Warszawy, na stadio-11ie rozpoczął \"ESEL'l" NA CZELE! 

, się i;zereg ciekawych imprez. na któ . . .• .; . . 

j
. re złożyły się za w.ody lekkoatletycz· Nim Je~lla"' w ~echah . aa S<t.ad1on 

K )[ N A 
· ne z udziałem zawodników fińskich:! megafon~ podałj ostatni meld~nek 

· ~· n1ec11 hokeja na trawie, pokazy gim· Ie tr?sY W-Z '!'.rasę ~-Z ~ltlęła 
'j nast:re.z.ne i mecz piłkarski. N a.jwię- czołowk~ sk_l_a<laJąca s1ę z 5 ko1arey. 

ADRlA - dla młodzieży {Stalina 1) &OMA R ' .. .' k_szym z.a.interesowaniem cieszyły _Prowadził, :1ą. bohater d, otychrea,~ 
.;Kr,,.żownik Wareg" godz. 16, 18. ~O { zgowska 84) „&OO cem" · ·~ '" · się za.wody lekkoatletycz-ne. Prz:rnio .vych wyse1go";: „Trybuny Ludu ~ 
BAllrYK (Narutowicza 20) 'godz. 1~' 18• ZO + ' j sły one \vi.elki sukces naszym zaw0r1 „R.udeho Prava - ,VeselY przed. nu 

REKORD (Rzgowska 2) „Czerw-.ny .nikon1 którzv w• ar tk' Slt.rzem t.orowym Ś'l'-"lata Dunczykiem 
„Pa.n Chabetin odchodzi" Krawat" dla młodz. godz. 16 .• , "" ,. konku;enc·e • . gr l wszys te Andersenem, rodakiem jego Nielse· j 
godz. 17, 19, 21 .,Gdzieś w Europie" godz. 18, 20 l' vt.li~t;· ~ J • nem i Run:mnem Niculesc-o.1. Za I 

BAJKA (Franciszkaflska 31) ' · ) .·.· · eh ł dru 
„W imię Życia" godz. 16, 18, 20 ~TYLO~ (Kilińskiego 123) ._. __ „,..$ OCZEKUJEMY 'SA PIERWSZE ,~1eł~~7grku.~ą pI7..e~~ ia aś. ódgai~, 

GDYNI 
„Nowe Pokolenie" · - I ~it a~e ~oJaTzy, cne w r n·""' 

.i. A (Daszyńskiego 2) „Program od Ili Międzynarodowy Wy:kig Ko · MELDU?\Kl 1 nie 7.0.uwarono Polaka. Na stadionie 
• aktualnosc· 1· kraJ0 0""'cb · zagran·cz g z. 15· l 7,3o,:2o la·--1·1· T„11bunv Ludu" 1' Ru- · .. „ 1 1 • $WIT (Bałucki· ~yne,',· 

2
) •""' " .„ · " Zwycięstwa Kielasa, Potrzebow· \ naprężeme _coraz. 1.'l~it.-:rz.e. Miny co-

. nych Nr 18. "Grajkowie naszycll •. l..órl!:a deho Prava", rozgrywany rokrocz;nie slciego i Adatnezyka wywoływały bu-; rarz ba,1mle1 ?.a\\O.e<'.zi.one. 
· pól i łąk", „Ciernik". ,,Zorza Po· marynal'Za" godz. 16, 18. 20 na trasie Warszawa - Praga, noszą rze ~:.1 2sków na widowni ale okla· I 

lama" godz. Hl. 16, 17. 18, 19, 20. TĘ;CZA (Piotrkowska 108) „Za "ie· cy w tym roku dumną nażwę „Wy- s,.ki te sz·;bk.o umilkły. Us~y bowiem I GltZMOT OKLA&KOW llOSNIE 
1 :n. dm1·oma g6ran11·" ścigu PokoJ·u·' ~·-'al w cał""' •5 -· „„ ··"' .,.... ,„gc; '• -tysięcznego tłumu ,.iastaw!~' . . , \ 

HEL - dla młodzież" CLegionó"" 2) godz 16 30 18 30 "0 30 kra3'u niebywałe "aintereso"'anie. b • O g-"'-1n1e 16 40 ·~~·ega -'ę w~· 
J • > ' t I • - ' J " n ne ~·(O \\' innym kierunku \V kltJ• T IJUlC, • ' LV~ .""', • -: 

„Samotny żagiel" godz: 16. 18, 20 ·, ATRY (Sieukiewicza lO) •• Piędż Zain:;ercspwauie to dosięgło punktu unku gto:>r.ików. pne7. kt6re OC?;~· n.ot m~t<:'ro 1 na $tad.ioo w,Jezdża_ P: 
MUZA (Pabianicka 178) „Nowy ziemi" _ godz. 16, 18, 20 kulminaąjnego wczoraj, kiedy to wy kiwano pierwszvch meldunków z 1 lot wysc.gu, popttl_amy pt'Led \V~,J<ną 

Doni". godz. 16, 18. 20 WISŁĄ (Daszyńskiego 11 .,Drog1J. ścigiem dookoła Warsza''"Y kolan:c trasy. • · · ! kola:z wars:7..awsk1 Bobe.r„ Ociera 
FOLONlA ' (Piotrkowska 67) „Strój do sławy" godz. 16,30, 18,30, 20.30 12 państw Nzpoczęli tell największy . • kurz z twal'Zy i mach11 z rerz,ygna-

galowy'1 godz. 15, 17, 19, 21 WŁóKNIARZ (Próchnika 16) „Pieśń wyścig amator!tki w Europ.ie. • - Jak poJadą na~i. kto w1gra ten cją ręką. Mina .st:dtLJcgo głównego 
PRZEDWIOSNIE (źeromskicgo 76) Aha.ja" godz. 16,30, 18,30 20,30 etap? -- oto pytania. jakie krąży~' wyśdgu iinż. Seymczyka też nie· jest 

.,Młoda Gwardia" r seria WOLNOść (Napiórkowskiego 16) _ START HONOROWY · na ~bun~ch, niecierpliwiących się wesoła. A więc jest niedobrze. 
godz. 16, 18, 20 Dwa3· nanowie F" Sta-" h .u. ł . brakiem \\"ladomości :i: trasy na któ ........ . Jed 

ROBOTNIK !Kilińskiego 178) '' "' n onoro\vy ouuy się na st.a- rej ro:i.:gorzała już niewątplfwie za- „~Il?- m.e ma na•k ~ na po 
„śluby kawalerskie" , godz 16• l8, _20 I d1onie Wojs:-a Polskiego. O godzinie cięta walka. N'are~zcie e>dezwah• grą.reme s1ę ~rozpaczy: Gdzieś z od 

dz ZACHĘTA (Zg~e;.ska 26) - „Dom 11, wspaniale udekorowany s.tadion megafony • nę <faJi dochO<izi preytłurtiiony g....zmot 
go · 16, 18, 20 na. pustkowiu godz. Hi, 18. 20 pi.-zy ulicy Ji.yślh•:icckiej. wypełnił · • oklaskcm· i rośnie 2. kai.dą chwilą. 

już 45-tysięcznv tłum widzów. z nie PTERWSZY • Wszyscy wstają z m1ejsc · i kierują '.- I · cierpliwością 'oczekiwali óni ukaw· PRZEMóWJł, SER~CK, wzrok w jed(!<TJ punkt, w wjazd na 
ra 'j i . nia się na 3ta1:c.ie barwn~ch ~ylwe: - Hallo,tu mówi · Serock! 'ierw-: ~tadion„.. , 

' j JJ r tek kolar,:y, ktorZ~' W ciąga 9 dnt SZY meldunek niewiele je;;zcze mó- i \ 
·-' 9 

· b~dą prz~·kuwa~:. do ."ie_bi.e _uwagę \.,.ił. )fi.ejsco~ość tę minęła czołówka,: DRAMATYCZNA WALKA 
me tylko wszyst"1eh. m:łos1:1lww ko- , $l~ładaJą.ca s?ę z 23 kolarzy. Wśród ; NA BIEŻNI 

Program na poniedziałek, 1 maja br. 
6.50 Sygn. czasu i )Iiędzynarodów 

ka. 6,55 Program dnia. 7.00 Gawęda 
1-l\Iajowa. 7,15 .Muzyka. 7,30 Polska 
Kapela. 8,00 Dziennik poranny, do 
godz. 12 program z W·wy. 12,00 (Ł) 
Transmisja manifestacji 1-Ma.jowej. 
14.00 program z W-wy. l 6.00 Dziea.­
nik popoł. 16,20 Pieśni buntownicza. 
16,40 „Majowe święto. 17, OO Kon· 
cert. 18,00 :,Dorożką po W-wie" wo 
dewil. 19,00 (ł..) Transm. z mety Il 
etapu l\Ifędzyn. Wyścigu Kolarskiego 
Warszawa - Praga. 20,00 Dziennik 
wiecz. 20.40 Pieśni pokoj. 21.40 (Ł) 
Transmisja II etapu Międzynarodo­
wego Wyścigu Kola~kiego. 21,50 
Program z W-wy. 22,00 (~) Repor-

l Jarstwa, ale uwagę Jak naJi'zers:r.y<".h nich i:auwazono Polaków: \\"rzesiń· ' ł 
taż z u1·oczysto>ici 1-Majowych ni.. re mi:s ·e~ł~go na~zego spol~;e~stwłl, skie~o. Si.emińskiego . i Sałygę. w! Wir<xl: ~ty~ycb ?raw wpa- . , 
renie województwa łódzkiego. 22.06 ktore. JW: doskonale docenia me tyl- czoł?wc~ J<..oe~ał ocz_ywiście jasno-wło. da n~ b1ez:ruę ~:ta01onu .p1erw.szy ~- Puchar kry~zrałowy ufumlowauv pn:r• 
(Ł) W'iadoroóści sportowe. :!2,10 (L) ~o. wielkie _walory ;i~or~o:ve tego wy sy 1 w1ecznie uśnuechnięty Yesely.' wodnik. Je;;~ mm , Duncz~'k Anfie!'- re.dakcfo „Gło•u Rohotnicugo" dla l!W" 

Zabawy ludowe w Łodzi. 22,30 „Maj sc~~· ale Jednoc;;esn1e 1 :i;~c '~al~ry Jechał t_ak lekko, jak zwy!łle i z' tą; ~n. Ale t~7; za i:nm depcze 01ęc1u cię&kiego zespołu etapu Wii.rszawa _:_ 
Zwycięski". 22.50 l\faz:Y"ka. 23,00 O- U:J lIDJ>rez;;· - :valory t:ali:ie, Jak.ich sa1:11ą n~erual pewnością zw~·cięstwa,; 1nnycl,t, w~ród ktorych do.,""i;rze~amy Łódź wvścigu TryłJunv Ludu" i R1l-
statnie wiadomości. 23,10 Program me miały do teJ pory zadne z im· z Jaką Jechał w rclm ubiegłym. Tem •wysoką sy1wetkę Vescly'cgo. Na o- debo p;ava·• " · , •• „ 
na dzień nast. 23,15 Muzyka ta.neez- prez, a mianowicie podkreślenie mi~ po czołówki było ostre wYnosiło bo i stamich metrach przed ta:imą roopo • 
na. 24.00 Za.kofuzenie audycji i dzynarodowej solidarności sportu ro wiem około 45 I.."ln na' godzinę. I ozyna s.ię .ostatnia decydująca wal· ków. w 'grupie ttv.eciej, która przy-
Hymn. botniczego w walce o najw11nioślej· l·a pomiędzy Duńc:z.yikiem, a Oze- była w 10 minut po p ierwsrzaj gru-

~ze cele_lu<!zko.ś.ci: o pokój, postęp SIEMIŃSKI 1 WAN.DOR lchosł~wakicm .. Wśr?d .niebywa. łe.go pie. przyjechało 17 kolarzy a wśród 

Wyniki I etapu 
1 spraw1edhwosc społeczna. entu2:.1a:r.;mu w:dowm pnel"WS,zy wpa nich S'emińsk. ł~ ·· •Gabrych 

- W CZOŁóWCE da na ~tę ''e9ely. Drug· \ d . ': 1 s ł amn · 

wyścigu 

„T~bpny 

OSTATNIE CHWILE PRZED _Pu~k .P~eje<:hała ' cz.ołówka. Duliczyk Andmsen ~st drugi. St.adi~ °sa~ wa l~'U"f~d~i:. 
STA1ł.TEil I składa.Jąea się · JUŻ z 12 kolarzy. Z I Tt?.eci FranCUll Heri>ulO't cv.warty I 

udu" 
l?rava" 

Około g;odziny 11 na. ~dioo' Woj ~!:::. trzymali , się Siei,nińsJ..i i Nil~n <!Jani~) pląty ~.i~~~ (R;u. PO.OZĄTE!C ~OŁY 
ska Polakwgo przy.b~i e1oornogr~- . ,muw:s) :i 11~0- Klal:>mski Wła<ly- Tak s1ę .zakonczył I etap te.gor~ 

i ;,Rodeho towy. „Chevrolę:t" z pr~rc;i:ykiem Po tym n>~dunku ~ l':idolWli zapa !łlaw (Polonoa Froocusko). nego wyścigu Wan.""Za,\.-:a - Pr~a. 
ambasady cuchosfowac.kiej w Wai-- nował na.strój ri.i.§V~otj, Tvlko Dla nas nie byl ou 'POW-1/"ŚlnY- Po-

Warszawa-Łódź 
DRUżY~OWO: 

szawie, a za. chwilę wysiadł z niego dwóch tJ.Meych Jedzie "' cwłó,V'ee... KllÓLIKOW51U ct~y. ·ę iedna:.1.t t)'ilU, ~ był to 
amba.:;ador, pełniąi;y funkcj~ starte Po ewn . . r PIERWSzy z POLAKaw włascrwie "próbny galop". P.rawdzi~ 

1. Dania - 11:29,68 
2. Francja - 11 :31,23 
8. CSR - 11:32,53 

ra ~o~orowego. Wśró?- najwi~kszego ków. {V czymo.ło' ~ede 1!1-el~u~e .00" ysz: wy .wyścig_ .r~~e się bowiem 
nap1ęc1a tłumu ukazu.Ja się barwne stu zawodn.kcSce JPrz1e ~u~ ? ~a Pierw~ym ·Polakiem byit Króli>- dopiero dzis na trasie Wamzawa -

185 km - S godz. 30 minut 
Wyścig w Warszawie przejedzie 

ulicami: ' Al. Stalina, I Armii, Plac 
Unii Lubelskitj, Polna, Nowowiej­
ska, Al.'. Niepodległości, Koszykowa, 
Plac ZawiBzy, Grójecka. 

4. Rumunia - 11:33,59 
koszuli.i kolarzy-. Wspau. iałe, kwiet· gier a 

0 200 w.etró owa :-.~ Ją_ d„ ~- k<YWSki. który p~yjeehał w drugiej Łódź. 
niowe słonce zapala błyski na ich sta na.....'.."-..L.zy n"~ w dz11;km!.'! •. ,Jl:kz1e grup\e ~ładającei się iz. 4 zawodni-

5. Polonia FrMcuska - 11:35,41 
6. Węgry, 7 Pols.ka, 8. Niem. Rep. 

! h k h · b · · J•ll1VU'l'I _,z ~awo m· - .n.1.'o 1 ()W ----------
oy;yc rum~ 11:c 1 arwi wspamały ski a 1500 metr6 z · w · ·. 

m1 kolorami me tylko sam stadion, . w a mm rzesm Ogniwo (Cracovia) - ŁKS (Włókniarz) 1: O· (1: D) 1 · ł toi" "·" ski. a e 1 ca ą. s icę tonącą. w powo.u.1 

Warszawa - atan - god7.. 11,00 

Dem. 9. Bułgaria. 10, Finlandia, 11. 
Anglia. 12. Triest. 

INDYWIDUALNIE: 

czerwonych i białoc:zerwonyeh sztau-
da.rów. . ZNóW NIE MA·M'Y TRZF.CIEGO 

Zn6w brakuje nam tego trzeciego, 
którego czas wlicza s-ię do czasu dru 
żyny. Co się stało z Siemińlfh.-in1 i 
Wandorem? Co jest z Sałvgą i Ga 
bryehem? ~iestety, niega:foiiy o tyn1 
m1lczą, rot.ez obawa o l~ naszej dru 
ŻY'DY iiwiękisza się z nrinuty na mi­
nutę. 

Pomimo przewagi łodzian goście zwydężają 
Mbzczonów • . 12.25 
Rawa Mazowiec.ka . 13,15 
Toma~zów Mazowiecki 14,10 
Piotrkó'o/ • 15,00 
Łódź 16,30 

Wjazd do Łodzi ulicami: Rzgow 
6ka, PL Niepodległoici, Piotrkow­
ska. Bandur&kiego, LQkowa. Koper­
nika, Al. Unii, boi!ko LKS „Włók­
niarz„. 

1. Ve;;ely (CSR). - 3:48,27. 
2. Andersen (Dania) - 3:49,28 
3. Herbulot (Francja) - 3:49,30. 
4. Nielsen (Dania) - 3:49,38. 
5. Nicule.c:cu (Rumunia) - 3:49,41 
6. Klabiński (Polonia Fr.)• 3:50,11 
7. Garnier (Francja) - 3:50,56. 
8. Lemay (Francja), 18 Królikow 

ski (Polska), 24 Gabrych (Polska), 
29 Siemiński (Polska.}, 36 Wa.ndor 
(Polska), 63 Sałyga (Polska.). 

CZERWONA CHOR.~GIEWKA. 
OPADA WDóŁ 

W śród kompletnej ciszy, po krót 
kich przemówieniach oficjalnych, 
przez megafony rozlega się głos 
ambooadora CSR, żegnający ko-la.ny, 
opu-Os cr.erwona chorągiewka i barw 
na kolumna zawodników rru;.za ze 
startu honorowego. 

Start ~ - · nastąpił dopiero na. 

O godeillie 15.o5 RaWym;n meldn 
je o sensacji. Wyścig prowadzi o 40 
metrów przed pierwszą. grup*' Po· 
lak g Francji Klabiński Bronisła.w. 

Wcz.orajsze tmvamy&k.ie &pofikanie 
p~lkarskie pomiędzy ~połami kra­
kow.sk:ego O~l\","<l. a ŁKS Włóknia­
ma, ~romadztiło na ;;tad~onle na 
u:l.Un.H IPl'Ze>2iO 5000 widzów. 
R<me~any w ptv.eddvie\1 święta 

Klasy Robotrniczej :mecr; byJ: re.:ara­
:zem manifet."tac.ią na :rzeC?. pokoju i 
skupia~ącego wokół !łiebie wszym­
kic:h walalących o pokój - Zwią2>­
ku Radzieckiego. 

W imieniu itawod1rlk6w o.bu dru· 
żyn prnemawuał Wtoda:roz.yk, obra-

CZe r W O ll a Lódź wykonała swe zobowiązania ~C:'!:;::;::::;: 
~ Przebieg .centralnej Akademii Pierwszomaiowe·1 ·w hałi ,,Włókniarza" · . . czy.nników w waiice o jedność mię-dzynarodow·ej klasy robobn.iceeó, a 

IDalszy ciąg ze str. 1-ej) keję wart-05ei p0nad 2.1S6 młlion6w' sków. I m6w • .MlędzynarGdówlm." wespół rz: chórem Państwowej Wyż- więc i w wa.lee o pokój. W krajach 
pttede w,;;zy.;tkinl czawd7lięczać na-le- dotyeh. rozbnmrlewa z ogr~ą mocą i ei- nej i Sredniej Szkoły :MueyuneJ demokracji ludowej, gd~ 'dadzę 
fy wspaniały rorzwój współz:a':\•odni- Pnez przyśpieszenie obiegu środ· łą. pod dy.rekcją Wl-Odzimiena. Ormic- sprawuje klasa robotnicza. sport 
cti\va i rao,i011alizator.stwa i sukcesy, ków obrotoWYch zwolnitOno dla go- Nie.zapomniane, ni~ pn.eży- kiego - wykonała utwór słynnego ma.sowy. sport robc>tn.iczy rozwija 
jakimi chlubi s:ę Łódź. spodarki narodowej ponad 3 miliar- ::da 2<R>'tawi \V pamięci uczes·tnikÓiv kornpozy<.,ora radzieckiego, Amma się na wielką skalę, o,,"Bm.lając mi-

- Nie byłyby m<dliwe osia_gnięcia dy zł., ponad 60 tys. robotników bra ten szósty w Odrodzo.nej Polsce, CbaczatGriaaa. p.t. „Poemat o Stali- liony robotników i robotnic, setki 
ubiegłego plędolecia. gdyby nie mą,- ło ud:zJia.ł w honorowych „Wartach wspaniały obchód Mię<l!Zynarodowe nie". Utwór ten zootał przez w-w. tysięcy mł~ieży. Wszyscy spor-
dre i rozłtoPDe kierownictwo Pol- Pokoj11". Wysunęły się na crw!o p<>d 5o Swięta RobotniCO!ego 1 Maja. iinst~cde SJPeOjalnie 1Pmygotowa.ny towcy twardo i ooecydowanie wad-
skie.J Zjedn-0ozonej Partii Robotni· czas tej akcji PZPB im. Dierżyńsld:e na Akademię 1-.Ma-jową, a więc sta czyć będą o utr~nie pok()ju świa 
czej i jej przewodniczącego tow. IO. PZPB Im. J. Sta!lina., PZPB im. * • • nowi Ceyn Pierwsrzomajowy łódzkiej towego, \W.Ot'lljąc się na &'-"'Ydl to-
Błeruta, n.te byłyby możliwe, gdyby 1 Ma.Ja, PZPW Nr 3. PZPW Nr 37, E'ilhamioni1 L Państw. Szikoly Mu- warzy$Mch i kolegach - s.portow-
nte ustrój demokricJI ludowej. PZPJG Nr 1 a szer.eg innych ri:akła- Bogaty był !P1'0gram art;.'S'tyczny życrt.nei;i. cach Związku Ra~ieck1ego. 

„Niech żyje Polska .Zjednoczona dów pr'acy. · urooz~~ci, majśącej na celu uczczie To b..d- ·..z.-- .....,, . i * " * 
Partia Robmnicrza! Niech żyje Tow. nie Wl=.ldego więta Solidarności •• ;po Pl..-- uroczys..wc · na D . 

SaJa ar.i: huczy od ok.lasków. Do- l\Ii.vi-·-arod~"eJ· Prhletari·atu, '"w:lę długo zachawamy ,.„ w .... „~ł„ei" _ ' r:uzy.ny V.';:stąpily w składach: 
Bierut!". - Ogłuszające okrzyki ze . <;U!h,YIU vn "' ~ ś „ ..... ~„ Cracoul H -"t.- ..,, ł J 

· trzymali słowa robotnicy· nasze8o ta Pracy, Sv,ięta Pokoju. o w:ladczył jeden ~ uczestiników A· .~a - yn...,,...,., .n.o. asa, a. 
branych z& się rozsadzą ściany o- miasta. Zamanife&owa.li l>NClł 1 wię kademii. Nie ulega wątpliwości ie błoński T. Jabłoń><ki. II, Kasrz:u.ba, Ma 
gromne.1 hali. kszym nii zwykle wysiłkiem swą Jak w kalejdo~kopie przewijały zdanie to podzielały ~ ·tysięc7_11e zur . . Bob<ula, Rado1i, Rożankow.ski, 
· Tow. Woja·s móv.ii 0 toczącej się wolę walki 0 pokój, 0 szybką budo· się kolej.no na barwnie udekorowa- rzesze zgromadzone w hali .,Włók- Rajtar, Poswiat. ŁKS Włólmi·arz -
na arenie międzynarodowej walce o wę socjalizmu w kl'a\łU. Okm~·kom nej estradzie hali gportowej res.po. nia·r.r.a" oraz tłum, który oblegał ha· S7..czurzy11ski, Włodarczyk. · Luć, 
pokój. Słuchają go robotnicy, przed nie ma końca. Zaled:w~e jeden mil- ły taneczne. artyści - recyta·t<>t'ZY· lę O<i rewinątn słuchając akademii Rą=ko, Miler. Pietrzak. Koźmińsiki, 
stawiciele całego miasta. Słuchają a: knie, już rodzi się drugi, poryw.:.ja<' chóry i orki.estry. Salwami oil:lasków przez megafony riadiowe. Dawodem Cyganik. Bara·n. Janeczek. Hogen-
zaciśniętymi ustami. zaciskając pię- masy w nowym entuzjażnrie. pnzy.jmowała dz'.es:ęciotysięc:z:na TZe tego był entuz.jarDm z iakim były dorf. . . . . · 
ści. Nie do-;>uści podżegacizy wojen- sza łódzkiej klasy robotnie2ej, łódrl })rzyjmowane poozczególne ~-ystępy, I <?,_słab;on: br~~em tl'1.ech c:zoło-
nyoll do głosu międzyna•odowy W hali „Wimy" przeżywają robot kięgo śW!iata nauk1, lmltl1Ty i s.ztuki Ś'.'1.~adect>y~ t.e~o b'.\.•ł na.strój maso- w~cll z_a~'~ru~ow - . Parpana, 
!ront obrQllcÓW pokoju. ~.5!n •. Łodzi swój w:ie1ki l pamiętny wy-stępy 500-osobowego ehóru Zw. \veJ radosc1. kto:ry ogairmał irebraną Gę<łłka 1 G.~roa<"-a -:- 0~1~vo, ~rt; 
. ..:.. z każdym rokiem krzepnie i u = Włókniarzy ~„Pteśń o Stali.nie", na uroczystości picrw.;;zomajowej pu zent?wało <nę publiozn1os~ ~ó~'Z~1e1 
macnia aję front pokoju. Robotnicy - „Niech się święci. 1 ł\tfajal Niech „Pieśń P.racy", „Mi:liony rąk"), chóru blicznocść, wyraiaj~c ;Fę w hucmych ~łkiem dO'brrr..c~ a co naawa7..'1:eJ~ 
Łodzi . jeszcze bard:lliej go wzmocnią, żyje ;robotnicze święto!" - wołają i baletu Robotniczego Zespołu Pi4!ś· brawach ~ gromkich .okTZyikach. Jedel".asitka krakowska ~ IZ b01-
wykonując p.raedtenninowo Plan tysiące głosów. ni i Tańca. przy łódzkim zarządzie ska Jako zwyc!ęzca. Co prawda ło-

ZMP („Kantata o Stalinie" ~ „Marsz Piękną · ur~ość VI• hałi goporto- dzianie cz~ej gościli na polu prze 
6-Iętni. Rrzedsltai\'v'iciele klasy robotniczej entuzjastów". tańce: mazw: i taniec wej .. Włókniarza" 7.akończyło cd- ciwn'ka. ale a!ccje ioh nie miały v.ry 

- Dow<><iem tej gotowości do o- Francji i . Włoch wznoszą w górę za ro,>J"jski). zeS;P<>łu tanecznego PZJ'B śpiewarr,e . bojowego hymnu między- końc:zenia a 17.awo<inicy rz: nieliozny· 
ftarnei pracy dla urn<>enienia pokoju ciśnięte pięści. Rarz.ern Ile. wszy.stki- Nr 8 („Su:i.ta Góralska"). n 7Jewiar- narodowego proletariatu. Za:intono· lni V.'J·jątkami ~Włodarczyk. SzcZIU· 
jest wspaniały Czyn Pierwszomsio- mi śpiewają „Międzynarodówkę". Je sklie,i ,.Trójki" („Mazur'), artyst6-.;i; _ wala go orkiestra Filharm<lnii łódz- rzyńsk;i, Baran) 1.ag:rali słabo, poni.

1 

wy, wykonany z nadwyżką przez szcz:e mornie.i zac~e.ś.niadą się w:ęzy recytaforó•,\ (A. Da-niewicza i K. Wy kiej. podjął 500 osobowy chór Zw. żej normal11ego pozioinu. Nie porno 
łód'Zką klasę robotniczą. przyjaźni między . robotnilfami wszy. drzyi1skie.i), artysty _ mtllly.ica, Apo Włókni·al".zy, a wnet cała olbrzymia gła na we~ obecność ,Taneczka, Irtó-

Duma rorr.sadza ·piersi. gdy pada·ją lstkich krajów. ·· linarego Pindrasa (,.Wiązank:i pie- sala rozbrzmiała potężnymi akorda- rr. trzeba przyznać. \\•nosił wiele za-
cyfry ~u~trujące plon. Ceynu Pierw- Tow. Kiubi>ak 00.Cll!y!f;ujc tekst de- śn~ rad~ec-~ic1 'h" - „w,, iąozanka Pol- mi „M:ęcl.Q:ynarodówki" - pieśni re- mieszania w szeregi de:!ensywy go-
szomaiowego w Lodzi. pesz jakie zebra.ni WY'SY'ła.Ją do Ge· sk1ch p1eśn.t .udowych ).... woluc~jnej, wies~ąrej całemu śW:a śc:. ale na tym ~ię też kończyiło. 

czerw łódź ~ła ·w1 to a'.r · . . . . tu z.W'ia'?.e!k bratni. iz;wiązek spra~„e Atak łód1.ki W'\arnował tak w 
robotmi~ ;:ją.c •P<JnJ plan ~od~- l oe~=~:aj~talma .1 Tow .B1€:."'Ut.a. • Oddzielne m1ej1><:e naJe:iy się ~~ dliwości .mo.łecznej. wolności i po- pierwszej, jak i w drugiej poło.wie 

wsizyscy btlrłza okla- I społ.owi Ł6dzlded Filha.rmon.U, która I koju. ro wiele „murow&l.Ydl" nozvcji 

• 
I 

Konczyło się na pudle, &i:upJw lub 
bardzo dobrze wcroraj · grającyąi 
bramkar-zu Cracovii Hy.ńlru. Za­
wfodH rl.Upclnie obaj skn&y'dt<ra-"li. Ho 
gendorf robił 't\'l'aiżenie, jakby tu>? 
pl'7Je'budtił .się jesl'JCZe z rz:im<>wego 
snu, przegcyiwał bowiem prawie ket 
dy pojedynek o piqkę. 

Jedy.uą bramkę stU"ll'Jeli?, ustana­
\viając zarazem v.rynik dnia Rajte: 
w 35 m~nucle piPmwu,ej 'połowy'. 
&i,.--try sh:izał z odłegłości 12 meotT6w 
był lnie do obrony. 

W dirugiej połow.ie gry "'~aZn.r.""'i 
przeważali łodzlanie, nie. mogąc 
je<U:ak zadokumentować tego ooo-

brbycie~ pneyriajmniej wyt'ÓWllUją<:ej 
anlKl. 
W drużynie gOOci wya-ómili się 

poo:a. b~amkru:v.e.'11: Jabłoński, Rajtłl'• 
1 PoS:'>>"lat. Po nreczu e;wycięzey o­
tI'IZymali nagrody w postaci pięk­
nych kompletów biblioteczki mark­
sk""'towskiei i koszul z cze.>kiego je­
dwabiu. SędrLiował ob. Grabo'\VSlri. 
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